
Ner 220. Kraków, Niedziela 27 Września 1891. Rocznik XL IV
„ C x a * “  wychodzi codziennie wieczór, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne.

Oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., we Lwowie lub z przesyłkę pocztową 12 o. 
We Lwowie po I© o. do nabycia w Biurze dzienników, ul. Karola Ludwika 1. 9.

P r e n u m e r a t a  w y n o s i :

Pocztę w państwie au s try ack iem ......................................
„ „ niemieckiem...........................................
„ do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Turcyi 

i innych państw, należęcych do związku pocztowego . .

na cały rok na kwartał
24 złr. 6 złr.
28 złr. 7 złr.

32 złr 8 złr.

na 1 miesiąc
2 złr. 50 ct.
3 złr.

3 złr.
Prenum eratę przyjmuje się tylko od I-go do ostatniego dnia w miesiącu.

Listy z pieniędzmi i przekazy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia uprasza się nadsyłać franco  
do Administracyi Czasu w Krakowie.* — Listy reklamacyjne nieopieczętowane nie podlegają opłacie 
pocztowej. Listów niefrankowanyth  nie przyjmuje się. Rękopismów nadsyłanych nie zwraca się.

CZAS
P r e n u m e r a t ę  p r z y j m u j ą :

Administraoya .CZASU" w Krakowie i urzędy pocztowe. Miejscową prenumeratę księ­
garnia S. A. Krzyżanowskiego, handel Smidowicza w Sukiennicach, biuro dzienników i ogłoszeń 
Ignacego Herza przy placu Maryackim 1. 9, handel Bajera przy ulicy Grodzkiej, główna trafika róg 
Rynku i ulicy św. Jana. — Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje się za opłatę od miejsca wierszu 
drobnym drukiem (petit.) za pierwszy raz 10 ct., za każdy następny po 5 ct. — Madeitane (na 3 stronie) 
od miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 ct. za każdy raz. — Ogłoszenia 1 prenumeratę przyj­
muję: we Lwowie Biuro dzienników ulica Karola Ludwika 1. 9; w Paryżu wyłącznie p. Adam, 
rue des Saints-Peres 81, (prenumeratę p. W. Raczkowski, Courbevoi pod Paryżem, rue du Chemin 
de fer 44); w Wiedniu pp. Haasenstein & Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Berlinie, 
Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, R. Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i No­
rymberdze), H. Schalek, M. Dukes, J. Danneberg, (tylko prenumeratę pp. H. Goldschmidt & C.), 
* Frankfurcie n. M. G. L. Daube & Co. W Warszawie przyjmuję ogłoszenia pp. Reichmac 

i Frendler, biuro ogłoszeń przy ul. Senatorskiej.

Czas odnowić przedpłatę,
która wynosi z przesyłki pocztowi w państwie 
austryackiem: na cały rok 24 złr., na pół roku 
12 złr., na kwartał 6 złr., na 1 m iesi|c 2 złr. 
50 c t .; z przesyłki pocztowi do N i e m i e c :  
na cały rok 56 m r., na pół roku 28 mr., na 
kwartał 14 mr., na 1 m iesi|c 6 marek.

Uprasza się o wczesne zamawianie i wyraźne 
wypisanie nazwiska i miejsca odbioru albo nade 
słanie dawnej opaski drukowanej z adresem.

Prenum eratę, którą przyjmuje Administracya 
Czasu w Krakowie i wszystkie urzędy pocztowe, 
najdogodniej i najtaniej przesyłać p r z e k a z e m  
p o c  z t o  w y m.

Cena Czasu za granicą ogłoszona jest w tytule 
każdego numeru.

T ftF "  Miejscowi prenumeratę (kwartalnie 
5 z łr ., miesięcznie 2 złr.) przyjmuje Admi­
nistracya Czasu, tudzież ajencye pp. Ignacego 
Herza, biuro dzienników i ogłoszeń przy placu 
Maryackim 1. 9, handel Smidowicza w Sukien­
nicach pod 1. 27, księgarnia St. A. Krzyża­
nowskiego w Rynku głównym, handel Bajera 
przy ul. Q-rodzkiej, Ringer przy ul. Grodzkiej, 
handel Kretschmera i główna trafika w Rynku 
głównym.

IfĘ F *  PP. Prenumeratorowie Czasu we 
Lwowie zechc| składać przedpłatę na miejscu 
w biurze dzienników przy ulicy Karola Lu­
dwika 1. 9.

K r a k ó w  26 września.
Cesarz Franciszek Józef dziś r.no zawitał 

do Pragi. Starożytna stolica królestwa Cze­
skiego na przyjęcie Monarchy przywdziała 
szaty świąteczne, przyozdobiła się w łuki 
tryumfalne, chor|gwie i kwiaty, uwydatnia- 
j |c e  tern bardziej i tak niezrównanie malo- 
w nicz| fizy; gncmię sławnego grodu nad W eł 
taw |. N ie nakazane te zewnętrzne oznaki 
radości podnosi do wyższego znaczenia fakt, 
że pozostaję one w zupełnej zgodzie z rze­
czywistym nastrojem ludności. Jak we wszyst­
kich prowincjach rozległ j monar hii, tak też 
w Czechach n d innemi uczuciami góruje g>- 
r |ce  przvwi|zanie do dynastyi i sz zere uwsel 
w en>e dla osoby Cesarza i K  ólt, który od 
przeszło 40  lat, często bol-ś ue d świadczanv 
ciosami losu, s i lo | dłoni|, przenikliw.m wzr * 
kiem, a zawsze ojcowski miłością dla wszyst 
kich swych poddanych kieruje nawą pań­
stwowi. Więcej niż kiórekolwiek inne mocar­

stwo, Austro-Węgry w dziejach przedstawiaj! i mógł się zdobyć na n i | pomimo abstynency
n i  A i  n l* n  VI 4- n r X  ■»* L  .. L  — -  L  -Z .  ! A. Ł __   J    .  /   * _ T * "I 'I  i f  . f i  1 Isię jako utwór dynastyi habsburskiej, która 
też obecnie stanowi najpewniejszy węzeł, 
czący tyle różnych krajów i narodów. Ta 
świadomość, silniejsza od wszelkich rywali- 
zacyj narodowych i chwilowych prądów skraj­
nych sprawia, że patryotyzm austryacki przed­
stawia się nie jak w innych krajach, jako 
uczucie, oparte głównie na terytoryalnych 
względach, lecz jako gorące przywiązanie do 
dynastyi.

Po r»z pierwszy od roku 1880 ludności 
Czech nastręcza się znowu sposobność za­
znaczenia jak najgłośniej i najuroczyściej tego 
patryotyzmu. Od dawna też w Pradze cze 
kano z zapałem na tę sposobność. Możliwość, 
że zapowiedziana wycieczka Cesarza nie przyj 
dzie do skutku, wszystkich pogrążała w smu­
tek. Odkąd zaś stało się rzeczą pewną, że 
Cesarz i Król przybędzie, powszechna uwaga 
zwróciła się wyłącznie ku temu, aby godnie 
przyjąć ukochanego Monarchę. Jak w odnoś­
nych przygotowaniach Czesi współzawodni­
czyli z swymi współobywatelami niemieckimi, 
tak też w rozpoczętej dziś uroczystości współ­
zawodniczyć będą w manifestacyach lojalnego 
przywiązania do tronu

Powodem dzisiejszego przybycia Cesarza 
do Pr8gi jest, jak wiadomo, wystawa krajo­
wa. Według pierwotnego zamiaru, miała ona 
uwieńczyć ugodę dwóch narodowości w kraju, 
i w tej myśli Cesarz przyjął protektorat wy­
stawy i przyrzekł ją zwiedzić. Wskutek zna 
nych zajść ów pierwotny plan nie dopisał.

się przeważnie dziełem Cze- 
zatem zwiedzając wystawę, 
zędzie rozpozna na miejscu 
Czechów na polu rolnictwa, 

przemysłu i sztuk pięknych — postęp ogromny, 
leżeli sobie przypomnimy stan rzeczy przed 
100 laty, kiedy się odbyła na uczczenie ko- 
ronacyi cesarza Leopolda pierwsza wystawa 
w Pradze i kiedy to w Czechach w warstwach 
wielkich agronomów, przemysłowców i mi 
strzów sztuki żywioł narodowo-czeski nie po 
siadał prawie żadnych reprezentantów. Po 
100-letniej pracy, dzięki własnej wytrwałości 
i zabiegliwości, jakoteż pomyślnym warunkom 
politycznych stosunków austryackich i opiece 

żywioł czeski na tych wszystkich po­
lach starął na równi ze swymi niemieckimi 
współobywatelami, i pominąwszy kilkunastu 
niemieckich wielkich w łaścicieli, którzy się 
znacznie przyczynili do sukcesu wystawy,

Wystawa stała  
chów. Cesarz 
w pierwszym 
znaczny postęp

producentów niemieckich. W  ten sposób, ob <k 
dawnych tytułów do równouprawnienia, na 
ród czeski zdobył sobie nowy, bardzo ważny 
na polu interesów materyalnych, a Monarcha, 
śledzący sumiennym wzrokiem rozwój stosun 
ków i chętnie uznający każdą zasługę, nie 
przeoczy tego nowego argumentu, przemawia­
jącego za narodowemi prawami Czechów.

Z natury rzeezy, w teraźniejszych uroczy­
stościach praskich na pierwszy plan wystąpi 
arystokracya miejscowa, której najwybitniejsi 
reprezentanci ks. Jerzy Lobkowic, jako mar­
szałek krajowy, hr. Franciszek Thun, jako 
namiestnik, hr. Franciszek Schoenborn, jako 
kardynał-arcybiskup i prym as, brat jego hr. 
Fryderyk, jako minister w orszaku cesarskim, 
i hr. Zedwitz, jako prezes wystawy, otoczą 
Monarchę świetnem gronem. Arystokracya, 
nie możemy powiedzieć: czeska, ale Czech, 
dzięki znacznym majątkom i temu zmysłowi 
ładu i oszczędności, który zabezpiecza trwa­
łość wielkich fortun, jakoteż inteligencji i 
wykształceniu, oddawna w monarchii zajmo­
wała wybitne m iejsce, a w chwili przeważa­
jących prądów demokratycznych, umiała naj­
częściej stwierdzać aforyzm dziejopisarza: Le  
culte des idees politique*, comme le culte de 
I'art ou de la  science, suppose un certain de-  
gre de rafjinement et de loisir. I  dziś, jako 
żywioł konserwatywny, łagodzący wyradza­
jące się niekiedy w nienawiść uprzedzenia 
narodowościowe, a odznaczający się świado­
mością potrzeb ogólno-państwowych, ta ary­
stokracya Czech tworzy ów czynnik, który 
najgorliwiej wspiera inteneye Monarchy i który 
zatem otrzyma w tych dniach uroczystości 
praskich naj pochlebniej sze dowody cesarskiego 
uznania.

Także w dziejach stronnictwa staroczeskie- 
go, które często popełniało błędy, ale osta­
tecznie, zwłaszcza w ostataiem dziesięcioleciu, 
uczciwie starało się sprowadzić harmonię po­
między swemi dawnemi, czasem wygórowa- 
uemi roszczeniami, a potrzebami całego pań­
stwa, przyjazd Monarchy do Pragi powinien 
pomyśl ie zaciężyć na szali. Ten powszechny 
ztpał, z jakim naród czeski wita swego Mo­
narchę, tworzy nastrój, z którego strounictwo 
niewątpliwie narodowe, a zarazem umiarkowane, 
mogące się powołać na wielkie zasługi, i opie 
rające się na poważniejszych warstwach ludno­
ści, może i powinno skorzystać, aby pokonać prą­
dy skrajne i ekscentryczne. Staroczesi, z których j

kół wyszła myśl wystawy i którzy !ę myś' 
przy pomocy szlachty historycznej urzeczy­
w istnili, nie szczędzili żadnych starań, aby 
przyszły do skutku odwiedziny Cesarza. 01  
nich też w pewnej mierze zależeć będzie, czy 
te odwiedziny pozostaną świetnym epizodem, 
czy też zainaugurują w Czechach nową epokę 
umiarkowanej, przeważnie dodatniej i poży­
tecznej pracy organicznej.

Żywioł niemiecki w Pradze, liczebnie sto­
sunkowo słaby, zajmuje jednak poważne sta­
nowisko w naczelnych władzach krajowych i 
państwowych, na polu nauki, handlu, prze­
mysłu i sztuki, stanowisko, jakie mu się na­
leży ze względu na trądycyę i jako znaczne­
mu odłamowi ludności całego królestwa. Ce­
sarz i Król zatem już w Pradze będzie miał 
sposobność przekonać się, że jeżeli za rządów 
hr. Taaffcgo narodowość czeska uzyskała bar­
dzo wiele, jednak ten jej rozwój nie został 
opłacony żadnym uciskiem i żadnem sztu- 
cznem wyparciem żywiołu niemieckiego z tych 
pozycyj, które mu się prawnie należą.

Możemy zatem spodziewać s ię , że pobyt 
Cesarza i Króla w Pradze zapisze się w tego- 
czesnych dziejach Austryi samemi świetnemi 
objawami gorącego przywiązania ludności cze 
skiej i niemieckiej do tronu i nowemi dowo­
dami ojcowskiej troskliwości Monarchy o do­
bro wszystkich swych poddanych. W  tern 
przekonaniu i my wycieczkę Cesarza do Czech 
witamy jako wypadek ze wszech miar pożą­
dany, pomyślny i doniosły.

Przegląd polityczny.
Pokojowe przemówienie ministra Berlepscha we 

Frankfurcie nad Menem zanotowane zostało bar­
dzo skwapliwie przez całą prasę niemiecką jako 
jeden więcej objaw usposobienia, ożywiającego 
dzisiaj berlińskie sfery decydąjące. Cesarz Wil­
helm szczerze i wyraźnie pragnie pokoju; twier­
dzenie to stało się już pewnikiem, niedającym 
się zaprzeczyć i musi wywrzeć rozstrzygający 
wpływ na rezultaty wszystkich kombinacyj, tyczą­
cych się międzynarodowego położenia chwili bie 
żącej. Wola cesarza W ilhelma, zaznaczona w o- 
statnich czasach kilkakrotnie nietylko w słowach, 
ale i w faktach, popierana czynnie nietylko przez 
energiczne współdziałanie rządów austryackiego, 
włoskiego i angielskiego, lecz nawet przez um<ar 
kowane żywioły we F raocy i, które powoli w po 
lityce tego państwa wydobywać się zaczynają na 
plan pierwszy — wola ta , jak  zaznaczył p. Ber- 
lepsch, stanowi najlepszą rękojm ię, że Europa

jeszcze przez czas długi będzie się mogła spokoj­
nie pokojowym oddawać pracom , oraz najlepszy 
argument, że postrachy, szerzone w celach czy to 
giełdowych, czy jakichkolwiekbądż innych, po­
zbawione są realnej podstawy.

Po uspokajających do pewnego stopnia mani­
festacyach ze strony Francyi, po przemówieniach 
Freycineta i Carnota, po głosach zadowolenia, ja- 
kiemi opinia publiczna we Francyi przyjęła re ­
skrypt, znsszący przymus paszportowy na granicy 
alzacko-lotaryńskiej, niebezpieczeństwo wojny na 
zachodzie jeżeli nie zniknęło zupełnie, to przynaj­
mniej zmniejszyło się znacznie. Wprawdzie organ 
byłego kanclerza z innego nieco punktu ocenia o- 
statnie rozporządzenie rządu niemieckiego. „F ran ­
cuzi — piszą Hamb. Nachr. —- są pod wieloma 
względami podobni do socyalnych demokratów; 
ustępstwa, czynione im , uważają zwykle za obja­
wy słabości, a skutkiem tego rosną ich pretensye. 
Trzechsetletnia historya stosunków francusko-nie- 
mieckich poucza, że Francuzów można utrzymy­
wać w szachu jedynie za pomocą grozy." Opinia 
ta jednak , mająca czysto - bismarckowski cha­
rak ter, jest na szczęście zupełnie odosobniona.

Tak jak  się teraz rzeczy przedstawiają, tylko 
wschód, a na wschodzie tylko jedno państwo, 
wzbudza nieufność do swoich bezpośrednich za­
miarów i dalszych celów. Wypada zwrócić uwagę, 
że zaraz po festynach kronsztadzkich usposobie­
nie prasy rosyjskiej w porównaniu do tego, co 
się działo we Francyi, było daleko spokojniejsze; 
prawie wszystkie dzienniki petersburskie i mo­
skiewskie z rzadką gorliwością zlewały rozpalone 
głowy francuskie strumieniami zimnej wody — 
jak się pokazało, nie bez skutku. Dopiero za­
ciemnienie się sytuacyi na półwyspie Bałkańskim, 
wytworzone głównie przez niespodziewaną ruchli­
wość obudzonej z długiego letargu Turcyi, wzbu­
dziło podejrzenie, że po za nią Btać musi dyplo- 
macya rosyjska wraz ze swojemi skomplikowane- 
mi i zuchwałemi planami. Poruszenie kwestyi ewa- 
kuacyi Egiptu w chwili najniestosowniejszej,rzekoma 
ugoda zKosyą co do sprawy przejścia cieśniny darda- 
nelskiej, a nareszcie niejasna do dnia dzisiejszego dy- 
misya Kiamila baszy, którego antyrosyjskie usposo­
bienie nie ulegało wątpliwości, wszystko to były 
poważne i realne podstawy do owych postrachów, 
o jakich mówił minister Berlepsch; przyczyniły 
się do tego z wiarogodnych źródeł pochodzące po­
głoski o dokonywanem gromadzeniu wojsk na gra­
nicy rosyjsko rumuńskiej i rosyjsko-niemieckiej 
oraz o zamierzonej na wielką skalę koncentracyi 
siły zbrojnej w stolicy Królestwa Polskiego. Ża­
dną miarą nie można powiedzieć, żeby powody 
do tych postrachów zniknęły zupełnie; jedynie co 
do owej najwięcej obaw budzącej ugody w spra­
wie dardanelskiej, ostatni okólnik Porty, zaprze­
czając jej istnieniu, usuwa ją  z rachuby; zostają 
jeszcze inne dane, pozwalające się lękać, że wola 
cesarza Wilhelma będzie musiała walczvć ze sil- 
nemi przeszkodami. Chętnie w niej jednak tyle 
pokładamy ufaości, że w ierzjm y w jej ostateczne 
zwycięstwo.

Wiadomości o zamierzonych i projektowanych 
m ałżeństwach, łączących domy panujące wzaje-

Nowy cudotwórca.
(Dokończenie).

Kneipp kończył wówczas dwudziesty pierwszy 
rok życia i po raz ostatni zasiadł ze wzruszeniem 
do warsztatu, z którym się nazajutrz chciał roz 
stać na wieki. Aż tu następnej nocy pożar zni 
szczyt wioskę rodzinną, nie oszczędzając i domu 
Kneippów. Darmo Sebastyan próbował ocalić przy 
najmniej szafę swoją. Musiał ją  porzucić, aby wła 
sne ratować życie. Wszystko spłonęło do szczętu, 
nawet oszczędności pod dachem złożone. Znalazł 
się literalnie w jednej koszuli, bez kawałka chleba 
i dachu. Plon krwawy trzech lat nadmiernej pracy 
poszedł z dymem. Wypadło najprzód zająć się 
odbudowaniem chaty. Przez całe lato rodzina tka­
cza murarskich podjęła się robót. Zaledwie je ­
dnak dokończono budowy, Sebastyan zerwał się, 
aby pod pozorem zbadania nowych warsztatów 
tkackich, puścić się na wędrówkę po Niemczech, 
w nadziei dopięcia wymarzonego celu. Nareszcie 
pewien młody wikaryusz w Gronenbacb, wzru 
szony wytrwałością młodego rzem ieślnika, przy­
rzekł mu udzielić początków łaciny. Ta obietnica 
była szczeblem do nieba dla Sebastyana Kneippa. 
Upojony radością, ją ł pilnie uczyć się deklinacyi, 
a po lekcyi na plebanii odbytej, dzielił trudy wiej- 
Bkicb parobków: rzucał książki, aby w stodole 
lub oborze wysługiwać się za udzielony sobie 
przytułek. X. Merckle podziwiał drogi Boże i 
uznawał cechy prawdziwego powołania w odysei 
młodego tkacza. Przyrodzona bystrość i zdolności 
Pozwalały zresztą temu ostatniemu powetować 
« a s  stracony. Zdumiewał on swego nauczyciela 
szybkością postępów, zapewnionych uwagą dzi­
wnie zaostrzoną. Od kolebki zresztą Sebastyan 
Kneipp odznaczał się rzadkim zmysłem obserwa- 
eyi. Dzieckiem poznał był obyczaje pszczół i wy­
rosnąć miał na pierwszorzędnego bartnika w Niem­
czech. Opowiadano o nim, że zręczność szła w pa­
rze z bystrością.

Po dwóch latach prywatnych lekcyj wybiła go­
dzina szkolnych ćwiczeń. X. Merckle umyślił wy­
słać swego ucznia do gimnazyum w Dellingen. 
Rektor skrzywił mu się niepomału.

— Po co nam starych nasyłać studentów ? Nic 
z nich nie będzie. Mieliśmy tu niedawno młynar 
czyka, teraz przybywa tkacz, z którego podobnież 
nic wykrzesać nie zdołamy.

Sebastyan Kneipp mógł był w swej obronie 
przywieść przykład starszego od siebie studenta 
który w czterdziestym roku życia chwycił się nauk 
1 zasłynął niebawem pod nazwiskiem Ignacego 
* Loyoli. Atoli żaden argument oporu rektora nie

zwalczył, nieszczęśliwy młodzieniec z większą, niż 
kiedykolwiek rozpaczą, wrócił do swego opiekuna, 
który mu potrafi! nareszcie otworzyć progi gimna­
zyum w Augsburgu. Kneipp miał już wtedy lat 
dwadzieścia trzy, a sterany pracą i biedą, wyglą 
dał dużo starszy.

Cztery lata mu wystarczyły na dokończenie stu- 
dyów klasycznych. Najstarszy wśród spółuczniów, 
zwany od nich poufale ojcem — Vater Kneipp — 
usiłował ich doścignąć i prześcignąć takim nad 
miarem pilności, że mu sił w końcu nie stało i 
zdrowia nagle zabrakło. Parobek, który podnosił 
najcięższe do niedawna ciężary, w trzecim roku 
ćwiczeń gim oazyalnych zaczął się chwiać na no 
gach od zbytniej słabości, stracił sen i apetyt. 
Zdawało s ię , iż nowa przeszkoda ostatecznie roz­
wiać miała jego zamiary i nadzieje. Pewien le 
karz, sprzyjający ubogiemu studentowi, odwiedził 
go z kolei 195 razy, użył wszelkich lekarstw mo­
żliwych , przyprowadził kolegów. D arem nie! prze­
pracowany student dźwignąć się nie mógł. Ile razy 
wyjeżdżał na w akacye, koledzy żegnali go z prze­
konaniem, że już s t a r e g o  nigdy nie zobaczą 
Wracał jednak orzeźwiony przelotnie świeżem ro­
dzinnych stron powietrzem, aby znów zapaść 
w stan ogólnego osłabienia. Ubóstwo jego głodem 
ów stan potęgowało. Sam przyznaje, iż rano nic 
nie jadał zgoła, w południe kupował za trzy kraj 
cary mięsa, a za krajcar chleba, kolacya ani 
trzech krajcarów nie wynosiła.

Podobna dyeta oczywiście sił nie dodawała b ie­
dnemu studentowi. Lekarze o nim zw ątpili, a że 
tymczasem przeszedł był do Monachium na kursa 
filozoficzne, przełożeni okazywali mu tę litościwą 
przychylność, którą wzbudzać zwykli skazani na 
śmierć niezawodną i niedaleką. Było coś tragi­
cznego w tem udaremnieniu tylu heroicznych wy­
siłków. I oto w tej właśnie chwili ostatecznego 
zwątpienia, miłosierdzie Boże wskazało mu opa­
trznościowe środki ratunku. — Pewnego dnia — 
opowiada X. Kneipp — wstąpiłem do biblioteki, 
nie aby czytać, skoro nawet to zajęcie stało mi 
się niepodobnem, lecz aby towarzyszyć jednemu 
z moich kolegów i szukać przygodnej rozrywki. 
Podano mi traktat hydroterapii Dra Hahna, spo­
strzegłem, iż woda na wszystkie niemoce działać 
gotowa — i oto nowa dla mnie błysnęła iu 
trzenka.

Odtąd chory młodzieniec zawarł z tym ży­
wiołem śluby nierozerwalne i własnem uzdrowię 
mem nabrał doświadczenia i wiary w skute­
czność metody wodoleczniczej. Zaledwie przeczy­
tał cały traktat Hahna, aliści ją ł stosować do sie 
bie ze zwykłem bohaterstwem i bezwzględnością 
redy, zawarte w rozprawie lekarskiej. Nie czekał 
na przychylniejsze warunki. Opuszczony od do 
ktorów suchotnik, wśród srogiej zimy, pomimo

mrozów kilkunasto-stopDiowych, zanurzał się co­
dziennie w nurtach Dunaju, wprzód rozbiwszy 
sam lody siekierą. Wychodził z przerębli coraz 
żwawszy i zdrowszy, ku zdumieniu kolegów, któ­
rym się nie zwierzał z swej końskiej kuracyi, 
w obawie, aby mu jej nie zabroniono. Wstąpiwszy 
niebawem do seminaryum, dalej się leczył na wła 
sną rękę, z coraz pomyślniejszym skutkiem. W koń­
cu zdarzyła mu się pierwsza sposobność udziele 
nia porady choremu koledze. Ten ze łzami mu 
się żalił, iż nie może być wyświęconym, ponieważ 
mu doktor nie chce wystawić świadectwa zdrowia. 
X. Kneipp pocieszał młodego kleryka własnym 
przykładem. Ale gdzie tu w seminaryum szukać 
urządzeń wodoleczniczych? Otóż na dziedzińcu 
była tam murowana sadzawka. Każdej nocy obaj 
koledzy spuszczali się oknem i mimo ciężkich mro­
zów, nawzajem polewali się zimną jak  lód wodą. Nie 
zabiło to chorego, owszem, przestał kaszleć i wy 
zdrowiał. W kilka tygodni później mógł wygłosić 
pierwsze kazanie z takim zapałem i doniosłością 
głosu, że mu się słuchacze i przełożeni wydziwić 
nie mogli, pomnąc na słabość poprzednią. Powoli 
V a t e r  Kneipp został faktycznie lekarzem całego 
seminaryum i wszyscy jego koledzy na wyścigi 
sobie przyswajali jego metodę wodoleczniczą, któ­
ra niejednego wycieńczonego niedostatkiem i nad­
miarem pracy młodzieńca ocaliła od śmierci nie­
chybnej.

W trzydziestym drugim roku życia ubogi tkacz 
stanął nareszcie u stopni ołtarza. Biskup Augs­
burski wyświęcił go na kapłana w uroczystość 
Przemienienia Pańskiego 1852 r. Marzenie całej 
młodości zostało spełnione. Pierwszą mszę św. 
ów prezbyter odprawił za duszę matki, którą wśród 
tych prób był stracił. Można sobie wyobrazić je ­
go pobożny zachwyt w onej chwili, wieńczącej 
ćwierć wieku zapasów bohaterskich, walki nie­
ustającej z biedą, chorobą, wzgardą jednych, szy­
derstwem drugich, z zawodami bez liku! Wszy­
stkie te utrapienia zniknęły wobec świętych po­
ciech pierwszej mszy św. Bóg go w ysłuchał, był 
księdzem nareszcie.

Ale choć ksiądz jest przedewszystkiem lekarzem 
dusz, zbyt często się znajduje i wobec nędz i 
chorób ciała, aby nie pomyśleć o doczesnym tak­
że ratunku. X. Kneipp wszędzie, gdzie poszedł, 
siał wraz i złote rady hygieny, które mu nieraz 
przysporzyły kłopotu, bo go zaskarżono do Lan 
desgericht’u o nieprawne udzielanie pomocy lekar­
skiej. Zemścił się po chrześciańsku, lecząc na do 
tkliwy reumatyzm sędziego, który gotów był na 
niego podpisać wyrok. Po piętnaście i dwadzieścia 
osób codziennie nawiedzało pr< gi nieznanego szerszej 
publiczności X. Kneippa. Patrząc na skuteczność je ­
go rad i działania, Opat benedyktyński z Beuronu, 
świeżo zgasły Dom Mauris Wolter, polecił mu spi

sać swe poglądy i doświadczenia. Bronił się X. 
Kneipp .zastawiał brakiem wprawy w machaniu pió­
rem. Światły benedyktyn nie odstąpił i przysłał 
nawet do Woerishofen jednego ze swych zakonni­
ków, który pod dyktacyą proboszcza spisał pierw­
sze jego dzieło, zatytułowane: Meine Wasserkur, 
w 1886 r. Niespodziewane powodzenie uwieńczyło 
tę pierwszą próbę. W przeciągu lat pięciu roz- 
chwytano 180,000 egzemplarzy książki, która wnet 
doczekała się tłómaczeń na wszystkie języki. Za 
sadniczą treścią owej cudotwórczej księgi jest 
zdanie, iż wszystkie niemoce ludzkie pochodzą 
z zepsucia lub złej cyrkulacyi krwi. Odnowienie 
tych soków żywotnych, zregulowanie ich krążenia 
bywa skutkiem dobrze zastosowanej hydroterapii. 
Prawidła wodolecznicze o tyle się różnią w meto 
dzie Kneippa, iż zaleca on bardzo szybkie obmy 
wanie ciała, bez wycierania części oblanych. Sto­
pniowe osycbanie sprowadzać ma reakcyę, sku­
teczniejszą od innych środków. Zkądinąd pro 
boszcz z Woerishofen skłania się w miarę do 
wegetaryanizmu, uważając nie bez powodu, iż dzi­
siejsza bezkrwistość i anemia ludzkości po części 
wynikła z zbyt wyłącznego używania mięsnych 
tylko pokarmów.

Na czele swej książeczki X. Kneipp wypisał 
słowa proroka Elizeusza do syryjskiego księcia, 
zarażonego trądem, Naumana: „Idż, umyj się 
w Jordanie, a ciało twe się oczyści i uzdrowi." 
Tak samo i proboszcz z Woerishofen, nie kusząc 
się o dar proroczy, mniema, iż za pomocą wody 
każdego zleczyć i uzdrowić potrafi. Po pierwszej 
próbie sypnęło ich się kilka innych, z których 
wspominamy wyborny podręcznik higieniczny, za­
tytułowany: So sollt ihr leben, o ogólnych prze­
pisach, dla zachowania zdrowia ciała i duszy ko­
niecznych, i osobne reguły życia dla robotników, 
które są ostatnią pracą proboszcza z Woerishofen.

Odrazu zdobył sobie sławę, rosnącą odtąd nieprzer­
wanie, mimo braku wszelkiej reklamy i miejscowe­
go komfortu. Uboga wioska bawarska nie zatra­
ciła swych, cech bardzo zwyczajnych, pospolitej 
wieśniaczej osady. Nawet natura nie dodała tu 
żadnej przynęty. W oddali wprawdzie błyskają nie 
kiedy przy czystszem powietrzu lodowce Tyrolu, 
ale sama wioska leży na równinie, przeciętej za­
ledwie tu i owdzie świerkowym laskiem, lub mie­
dzą zieloną. Po tych laskach i miedzach kroczą 
co rano, jak  cienie, pacyenci X. Kneippa, skazani 
na chodzenie boso po rosie. Przeszło tysiąc cho­
rych na raz przebywać zwykło pod okiem pleba­
na. mieszcząc się po chatach, z a d a w a la ją c  się bar­
dzo prymitywnem urządzeniem. Rotszyld wiedeń­
ski wygodniejszą sobie obmyślił kwaterę, wraca­
jąc codziennie na nocleg do najbliższej stacyi ko­
lejowej w Tttrkbeim, gdzie nań czekał własny 
wagon sypialny. Nie brak bo wybitnych gości

wśród bosonogich pacyentów X. Kneippa. Obok 
króla finansów, wspomnijmy ambasadora i mini­
stra perskiego, książąt Schwarzenberg, księżnę 
Arenberg, księcia Solm Braunfels, Kinskycb, Hen 
kłów, Stolbergów i innych przedstawicieli arysto- 
kracyi niemieckiej.

Wszystkie narodowości się tu zbiegają, szuka­
jąc rady i pomocy, a znajdując zdrowie, w po­
wrocie do najprostszych życia warunków, w pod­
dawaniu się wieśniaczym obyczajom dyety, ruchu 
i świeżego powietrza. X. Kneipp, mimo siódmego 
już krzyżyka, stanowi żywą dla swej metody re­
klamę, taki jeszcze krzepki i silny. W bystrem 
oku cała spoczywa diagnoza. Chorego nie auskul- 
tuje, nie bada. Jednem spojrzeniem odgaduje przy­
czynę złego i środki właściwe, aby takowe usu­
nąć, poleca. Oczywiście, na śmierć niema lekar­
stwa, i cudotwórca z Woerishofen wyroków Bo­
żych, podobnie jak  i inni lekarze, nie cofa, ani 
zmienić potrafi. Ale przynajmniej u połowy spie 
szących tu pielgrzymów następować zwykł szybki 
powrót do zdrowia, co stwierdzają statystyczne 
dane, rozsławiając jeszcze imię X. Kneippa. F a ­
kultet lekarski, mimo poszczególnych buntów i kry­
tyk, skłania przed nim głowę. Zapraszają go do 
Monachium, gdzie jego wykłady niezmiernej za­
żywały popularności w ciągu bieżącej wiosny. 
Miewa on takowe i u siebie, improwizując na ra 
zie o różnych kwestyach hygieny, wobec tłumu 
słuchaczów najrozmaitszego rodzaju i narodowości. 
A mimo tego zbiegowiska proboszcz w Woeris- 
bofen jest ubogi, rad udziela przeważnie bezpła­
tnie, a wszelkie datki hojną rozdziela wnet ręką, 
funduszy płynących dobrowolnie z kieszeni bogat­
szych używając przeważnie na jałmużny i utrzy­
manie biedniejszych chorych, którym nieraz nawet 
oodróż opłaca. X. Kneipp jest bowiem uosobie- 
uiem miłosierdzia, i ta to cecha przewodnia jego 
życia i charakteru przyciąga ku niemu niezawo­
dnie owe tłumy pielgrzymów zdrowia, którzy ztąd 
wracają nieraz uleczeni, a zawsze pokrzepieni i 
zbudowani.

Proboszcz z Woerishofen jest dziś jedną z naj­
popularniejszych postaci społecznych w Niemczech. 
Oczywiście i do Polski sława jego sięgnęła. Zna 
lazły się przekłady (okropne!!) jego dzieł hygie- 
nicznycb, znaleźli i fanatyczni jego metody zwo 
lennicy. Nie przesądzając o jej znaczeniu i skut­
kach, życzyć nam tylko trzeba, aby się upowsze­
chniła wśród naszych ziomków, zwalczając przy­
rodzony wodowstręt, właściwy słowiańskim ple­
mionom. Choćby procent wyleczonych miał być 
niewielki, jnżby osiągnięta korzyść stała się ol­
brzymią, wiadomo bowiem, że X. Kneipp uczy 
swych fanatyków nietylko jak żyć, lecz, co dla 
wielu konieczniej8zem niemal, jak  się myć trzeba.

F.
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mnemi
kojową . . . .
pogłoski o skojarzenia się w najbliższej

węzłami z natury rzeczy mieć muszą po- bić; większość ich próbowała już szczęścia w Chili, gromada wychodźców; loże przerobione na po 
recbe Dzień wczo^rajszy przyniósł nam I Pamgwaju lub Argentynie. Zarobki w Rio de Ja- koiki dla kobiet i pojedynczych rodzin. W klatce 

• -   ' neiro, stosunkowo wysokie i łatwe do znalezienia, 11®1 nhenme 400 lndzi szczęściem

w ciągu lat pięciu, począwszy od roku 1892, Floryański, a prawdopodobnie i ulicę Floryańską i
w drodze przedsiębiorstwa krajowego. wyjednał do tego pozwolenie magistratu. Oświetlenie

tej mieści się obecnie 400 ludzi -  szczęściem I Według projektu ustawy, koszta regulacyi włą- ulicy Floryańskiej zależy jednak od Jego, czykomi-
pozostają w przejeżdzie do S an |cznie z wydatkami zarządu, pokryte być m a ją l1 *-tutaj tetowi uda się wyjednać pożyczenie maszyny elektry­

cznej. Bilety na koncert niedzielny są już w zupeł­
ności wydane, tak , że dla samych członków klubu 
zaledwie kilka miejsc zatrzymano, pomimo, iż wiel- 

1 ka ilość zaproszeń wysłanych przez komitet — jak
Wolffa, opierając się na pewnych wiaaomosciacn i lowarzysiwu poisaio iblu.djo I ", ’u . " i 7  omioraouimmi aa Izwrntnvm zasiłkiem w wysokości 3 0 'V n prelimino-1 zwykle — nie doszła do rąk adresatów, między któ-
z  K o p e n h a g i .  Być może, że zachodzi tu pomyłka; ks. dnia i już n ie o c e n io n e o d d a ło u s łn g i.m  na mieśoie Spotykamy się z nimi przy wanych kosztów; c) wreszcie właściciele gruntów rymi znaczna jest ilość osób takich, które komitet

. i ^  przez |  i • * * * > - ,  • » .»  »k 'SS» * * * ■  Te *w,“
pierwsza z nich, najstarsza, ma już rok

” Ukie i,,nieie “ Ud" i e mi e ai ^oh wiete zabiera oflar. P o l a k a | } b) pań .t»ow , ffiadajz m e l io r u j . ,  be,
  ’ . " . X r  , *, . .______ il__ 1__ I n r l r l  o ł n  n a l n t r i  r i / i a i a i  ka­

nasty — młoda para zatem nie byłaby 
dobraną. Małżeństwo to, gdyby doszło do 
miałoby niemałe polityczne znaczenie. ^  
że książę Nikita był do niedawna „jedynym sprzy- 
mierzeńcemu cesarza rosyjskiego i że prasa ro­
syjska przeznacza mu w przyszłości świetną rolę 
w wypadkach, jakie się rozegrają na półwyspie 
Bałkańskim; łatwiej mu niezawodnie przyjdzie

wyjątekKraków miałbyma być usunięte,zaloiefiia alam ego  w a m . . . -  zebr.6 m bie .. W i- |S « . Ż ło b k i  t e a  atrijm an'U  w ^ n ó ,,,  2 d o 4  m l . l t ó b . a p i . c a . W ^  edb*lzie .i,jf itr» p o
d a ’się oznaczyć, według wartości tych gruntów południu ku uczczeniu gości przybywających z Wie­

li zakładów. dnia, koncert muzyki wojkowej pułku 57.
Sposób wykonania przedsiębiorstwa i ostateczny! — Czas środkowo - europejski. Z dniem l pa- 

I  kosztorys oznaczyć ma Wydział krajowy w poro- żdziernika b. r. zaprowadzają wszystkie austro-wę-

działem rękawicznika ze Lwowa, który zarabia pojreisów  dziennie, życie 1 milreisa od osoby, 1 /j 
avisfca nrzeznacza mu w przysziosci s w .^ u ,  , v . v l 7 0  milreisów miesięcznie obok całkowitego utrzy- do 2 od rodziny, mieszkanie również drogie jak  
w wypadkach jakie się rozegrają na półwyspie mania; stolarza Polaka, zarabiającego po 1 0  m il-1 w Bio de Janeiro. Wszyscy Polacy, tu widziani, 
Bałkańskim- łatwiej mu niezawodnie przyjdzie I reisów dziennie itd. Najbardziej poszukiwanymi są I pochodzą z gubernn Płockiej i Warszawskiej. j-

rosyjskiego Mikołaja Aleksandrowicza z księżniczką marze, kowale, ślusarze i cieśle, 
grecką Maryą zapowiadanym już był oddawna; Gorzej znacznie mają się chłopi na

• prześliczne, efektownie zachodzące ’słońce w gó -ljak  i stronom interesowanym, przyznany będzie gów, czas środkowo europejski w miejsce dotychczas 
koloniach rach, dorównywujące śmiałością kontrastów naj- wpływ odpowiedni na tok spraw technicznych i używanych czasów budapeszteńskiego i praskiego.

- - ekonomicznych przedsiębiorstwa. I Czas ten jest zatem od czasu praskiego o 2 minutygodzą ich do | śmielszym pomysłom impressyonistówfazendeirosu

(W sprawie fakultetu medycznego we Lwowie).
Otwarcie fakultetu medycznego projektowanem 

[jest, jak wiadomo, w roku 1897. W tych dniach 
1 nrzedłożvł rzad Wydziałowi krajowemu deklara-

kowie zaś godzina 12 i 20 minut.
—  Walne zebran ie  korporacyi introligatorów

w Krakowie w dniu 22 b. m w odpowiedzi na ode­
zwę pp. czeladzi z dnia 12 b. m , uwzględniwszy mo- 
żebne z ich strony żądania, odpowiada następującemi 
warunkami, a mianowicie: 1) praca, jak dotąd, ma

krńirHeilcnTw^Dołaczona^eśt tak tak zre8ztą°cały | gdzie ceny naznaczają się dowolnie. Komunikacya| twicę w pobliżu
Som d u ń ^  z domem rosyjskim; I ze światem bardzo trudna, często niemożliwa; czę- zabiera pasażerów ładunek i V* * ™ * ™ i e  wy-
królowa grecka Olga jest siostra stryjeczną cara stokroć niesumienny fazendeiros nie wypłaca ro-1 lądowujemy wprost „Hotel de comercio, u y 
Aleksandra a zmarła onegdaj w. ks. Pawłowa była I botnikom całkowitej należności, pewny, że pomię-1 mywany przez Niemkę czy żydówkę z portugal- 
iei starsza córka a siostrą narzeczonej carewicza. I dzy świeżo przybyłymi wychodźcami na „Ilha dasl skiem nazwiskiem. Na wybrzeżu dostrzegamy snu- 

Zareczyny odbyć się miały podobno w tych flores", zawsze znajdzie chętnych do przyjęcia jące się postacie mężczyzn w maciejówkach iw y
dniach, — odłożono je  na czas późniejszy, skut- jego propozycyj. Zwykle chłop po jakimś czasie sokich butach i kobiet w czerwonych płachtach,
kiem ńanniacei obecnie żałoby. Dyplomacyi ro- pobytu na fazendzie w okolicach Rio Janeiro ucie- Witamy ich polskiem 
syjskiej niemało zależeć musi na wpływie u dworu ka i stara się dostać na południe do kolonij poi to część partyi z Kongresówki
greckiego- w razie zawikłań na morzu Śród ziem- sk ich w Parana lub Rio grande do Sul. Robotnicy z Pineiro w drodze do Cuntyby
® n  ̂ i • • * _  i ____J  J  I  » ! « » < > * •  • l i i a n n o A f l A i r  n m i A i a  n A Ó o m  n r o t u  D W f l l ^ n  I  M f l l l l t .K l A  m iR H tf i f i !nem, pomoc floty greckiej może by 
nym względem decydującą. Trzecią 
stanowić ma następca tronu włoskiego, 
dwuletni książę Neapolu Wiktor Emanuel

dzlei użycia d iT ^ la n t^ y ^ ^ a w o w y c h "  tymcza-1 dobrodusznego" jakiegoś”murzyna ńa‘ wzgórzu - 1 podpisał tę deklaracyę poczyniwszy 
sem wszyscy żądają odesłania do kolonij na po w słońcu widnieje grupa kilkudziesięciu mężczyzn ny, które rząd ze swej strony przez
łudniu, gdzie nic nie było przygotowanego na t a k ^ k o b i e t y “ o L u  P w  celu ^ L g o  omówienia tej sprawy, a zwła-|wynagrodzeniem'wykonywane roboty nadal wykony-

snastoletnią księżniczką duńską Ludwiką 
czają jednak tej ostatniej wiadomości i zapew­
niają, że księżniczka Ludwika przeznaczona jest 
młodszemu synowi cara, wielkiemu księciu 
rzemu.

Je-

gdyby który 
może robić na 

świętowania dni 
pryncypał jest na 
powierzonych mu 

natomiast
referenta | wyznacza się minimalną płacę tygodniowo 6 złr.;

4) dotąd poza przepisanemi godzinami za osobnem

znaczny napływ wychodźców. Część tychże, wy szcza w celu uzyskania fachowych poglądów na wanemi nie będą, a po skończonej robocie czeladnik
« i  111  II 1 ! _ •   W i r .  I m o  n o łn n h m l n n ł  n H n /in m n ia  A n n ó n ió  • rr era  {] V a m X T  a ip

Rusk i  sy n o d  kośc ie lny  we  Lwowie.

ale I naszych dochodzi.słana do Porto Allegro, otrzymawszy ziemię

stwa

CuntybieWe czwartek wszystkie trzy komisye s y n o d a l -  ładnie, gdzie wielu dotąd czeka na nadziały przy- szczegóły prof. Dr Adam Czyżewicz, prof. Dr Mars, posiadają książki robocze, a me są wypisani, me mo-Rząd ponosi przy tern wielkie koszta, I kartofle się rodzą, czy księdza tam znajdą i t. d nymi:
ne: obrządkowa, dyscyplinarna 
dowały przez dzień cały każda 
chu 8eminaryum grecko-katolickiego 
ryum w czasie posiedzeń komisyj

słuchając 
komisyj 
wspólne 
kwestyami

w s z y s t k i c h  c e r k w i  l w o w s k i c h  d o  ś w .  J u r a ,  gdzie duje się w rm eiro  OKOio i .u w  osoD, prz;_____ I .  r7ł”„ _ „  *« Hm,™ awnia dali I kieta komitet ściślejszy, który ma opracować|to
się odbędzie L zw. liturgia metropolitalna. Po na- z gubernn waiszawsk 
bożeństwie pozostaną w cerkwi tylko uczestnicy | słania na południe. Si

,  “  .  |  ,  •  a i  • I  I n n n / a n n  i  a o t  n  l a
synodu, poczem odbędzie się posiedzenie.

Udział w

nowym, tak, iż zakład dla połoz iic mieściłby się 
oddzielnych budynkach. Ankieta uznała 
jako słuszne, licząc się jednak z wa 

gruntu i funduszów, orzekła, że na sy- 
pawilonowy w danym razie niema miejsca, 

okoliczność brano pod rozwagę, że sy-

zwala; 7) nie można zmuszać dziewcząt, by odby­
wały praktykę; na wyłączne jednak życzenie intere­
sowanej można na to zezwolić; 8) jednobrzmiący 
cennik stanowczy niemożebny, ponieważ ustawa na 
wolne zarobkowania zezwala, nie jest także w na­
szej mocy znieść licytacye i oferty na roboty rzą­
dowe; 9) co się tyczy PP. Magdalenek, stowarzysze­
nie poczyni stosowne kroki, aby złemu zaradzić, gdyż 

leży w interesie wszystkich korporacyj introliga-

,  r 1 ^  b —  ■ d “ s ” "go 
ckiego. {Dziennik polski).

rnaki mniemauemi K . ' ^ . ^ , 1 . 0 . 1
T U t o  i J o S ł o  , ob n ii/ć  praynajmniej |  pnybylych .  P oM i. W Rio J m eirc )e «  Mi .p o r .  |  w m i w Pme.ro iloSm; c e p l ,  « r a w , | K R O N I K A .

inaezeńie svnodd — twierdzi że z 250 wezwą-1 wyrobników, dla których wybudowano za miastem I raz tylko na dzień dostają. _
- —~ Wielu nie Ina górach baraki i używają tych ludzi, dzięki | Zagawędziliśmy się z emigrantami do późna,

■ - — • • - ’ ■* Ł,!------i zapomniawszy, iż me zameldowaliśmy się jeszcze
* ’ Przypomniano nam to w sposób dość

nych stawiło się na synod tylko 170.  -----------• - .  » rr , . .  - . - -  .
przybyło, według jej twierdzenia, dlatego, aby opiece p. Kwakowskiego, fo  robót publicznych 
nie przykładać ręki do dzieła, mogącego w yjść| List polecający od p. Antonio de S ik a  Prado,|władzom..

K ra k ó w  26 września.

Zapiski osobiste. Ks. WindischgrStz przejechał 
wczoraj wieczorem ze Lwowa do Krzeszowic.—P. de­
legat Kuczkowski powrócił wczoraj wieczorem ze Lwona s^kode^obrzadku e  recko-katolicki ego °i narodo I jaki posiadałem, ułatwia mi znacznie moje zada-1 brutalny, prowadząc nas pod eskortą do dyrekto-

wotai nmkiej. Pomimo jednak AccwUl,7a°y v L T o M X .k'a 3 » ^ ^ ^ ^  ś d eP mam przy' Hoble, M ty c b S t ó  postać wJ. -  Leopold br. St.r.tń>ki, wlodm onl *  Zofii,
dmfi or6.a n  r.cb_ -  . b ^ l ^ , ^  „ i!  L . c l y ,  p . Pd y ^ t « r  częstuj® nas U ,  i f j ,  btćr,

zbędne do zwiedzenia kolonij w prowincyach P a - |d a  cuda o urodzajności okolicznych fazend, dzi-lsach, cię .° starzeński. — Prof. Ziea
Irana i Rio grandę do Sul, dołączając nadto bilety I wi s ię , że koloniści polscy tutaj osiedlić się nie I szył brat jeg y • ■ ■
wolne iazdv na statki L'ovda brazylijskiego. chcą, żądając odesłania w głąb kraju i prosi nas relli z Petersburga, znany oryentalista, bawi od kil-

14 sierpnia na parowcu „Dertezzo" opuszczamy o wytłomaczenie im ich własnej korzyści. Oświad ku dni w Krako.wie’ z*j^
tio JaneiVo wraz z transportem 5 0 0  emigrantów, czarny gotowość obejrzenia w towarzystwie p dy p.sów F “zyJ8k,C^ kt^ Cl P°1t  r s z e  muzel̂ ^̂ ^̂ ^̂ ^̂ ^■ - j rektora owych „cudów- kolonij i gdyby i s t o t n i e  europejska me zawiera tyle, ile nasze muzeum ozar

* 1_—__* H M nm A L A M n n n <]n£<ł n o n im i/ł  I fo rv tllr in n
dbył się 

kościoła 0 0  

żałobne 
we środę o godzinie 10 

Kapucynów.
Dowiadujemy się, że ś. p. Kopernicki rozporządził 

Nazajutrz słota trzym a nas cały dzień w hotelu. I stanowczo, aby na trumnie jego nie składano wień- 
miorn 1 8  tr<u>he sie wyjaśnia. Idziemy do poli-|ców i żeby na pogrzebie nie było żadnych m w.

seminarynm ogromny, a zainteresowanie się pro­
gramem obrad synodalnych niezwykłe. Pracy u- 
czestnicy synodu mają dużo.

O czynnościach synodu naturalnie niema ża­
dnych szczegółów ze względu na uczynioną uro 
czyście obietnicę zachowania tajemnicy. Wobec 
tego trudno uważać za prawdziwą wiadomość Ha- 
lyckoj R u ń ,  J — : w-k-mK—h  i M»H-
mak, zabrali 
pieskiego 
nie wpro- 
aby najściślej
wniających nietykalność obrządków i ceremonij 
wschodnich.

Statek niewielki, wychodźcy mieszczą się bar

trudnem , jeżeli nie wprost niemożliwem na dłuż w tej sprawie osobiście interesowanym

gdzie właśnie wszystkich |  Zarząd Akademii Umiejętności wystosował pismo kon 
 -------- 1--------  :------ i_ jdolencyjne do wdowy, pani Maryi Kopermckiej. ro-

nościach

~ Jó” f  S im 'i,w “ k l  'b?1 na tej podstawie, iż w szeregu propozycyj z n a - 1 służy. Zrana dostają czarną kawę z chlebem, 
leść musieli coś takiego, co ich uderzyło i z a n i e  I w południe i wieczór polewkę z mięsa i ryżu lub 
pokoiło; sprawozdawcy zaś Hałyckoj R usi udało I czarnej fasoli Dzięki bliskości brzegów, woda słod 

wyczytać na fizyonomiach uczestników coś | ka jest w obfitości.się
więcej — zamiar ze strony kuryi rzymskiej poru 
szenia kwesty i kalendarzowej i celibatu, chociażby 
tylko w celu zbadania opinij soborujących.

Całkowicie niewłaściwą i godną potępienia jest 
chęć skłonienia duchowieństwa, zgromadzonego na 
synod, do rozwinięcia jakiejś akcyi narodowo-po- 
litycznej. Czyni to redakeya Hałyckoj R u si, po­
dając na wstępnem miejscu list swego korespon­
denta z Kałusza, w którym tenże żąda od ucze-

Szukając w tym różnobarwnym tłumie Niem 
ców, Włochów, Hiszpanów, Anglików i Francu­
zów, odnajdujemy dwie rodziny polskie z Kujaw. I 
Ponieważ od grudnia rząd brazylijski nie udziela |

Sprawy krajowe.
L w ó  w  25 września.

(Regulacya rzeki Wisły i dopływów).
(X ) Wskutek kilkakrotnych petycyj

kiś sposób, co do którego musi nastąpić 
uczciły pamięć zmarłego,

W kościele 00 . Paulinów na Skałce, przypa­
da odpust we wtorek dnia 29 b. m., jako w uroczy­
stość św. Michała, pod którego wezwaniem kościół 
ten od wieków zostaje.

—  Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się we 
wtorek dnia 29 b. m. Na porządku dziennym są wnio- 

wnoszo-|ski w sprawie urządzenia zakładu kontumacyjnego

z»*leić doradca 1, -  p w i.ta  w w l i c t i e g o , k ? . t o t v  w s .  *»«»»» P™*b» ob?»«fU
dowości, biorą się oni na

'nazwiska dopytać się bardzo trudno, gdyż są bar- wypracowanie projektu uzupełnienia obwałowania|parza o zbudowanie szkoły barakowej pdenU z Kałusza, w którym tenże żąda od u c z e - 1 nazwiska. aopytac się oarazo iruano, gayz są oar i j p  . w ;8łv miedzy Podgórzem a N ie -  obecnie przeznaczonym pod budowę, lecz nap
stoików synodu ułożenia memoryałów w językach dzo nieufni me dostawszy biletów w Bremie. p p g regulacyą dopływów Wisły, | kościoła XX. Misyonarzy. Prośbę tę wręczyło  ; e „„iJL wvbrali sie do Livernoolu. i ztam tad. nod nrzy połomieami wraz z reguiacyą uopiywuw i   aniemieckim i francuskim, celem obzmjomienia 
Europy z obecnem położeniem narodu ruskiego 
Jakkolw iek organ moskalofilski żądanie to po 
chw ała, to jednak można twierdzić z pewnością, 
że głos ten będzie głosem wołającego na puszczy

wybrali się do Liverpoolu, i ztam tąd, pod przy 
branemi nazwiskami angielskiemi przybyli, oczy

połomieami
t. j. Srawy z Drwiną

powiedź i regulamin do niej załączony, który z pp. 
czeladzi się nie zgodził, prawne z jego strony wypo­
wiedzenie na dni 14 przyjmujemy i z kondycyi zwal­
niamy. (Następują podpisy wszystkich majstrów, tak 
katolików, jak izraelitów).

Sprawiedliwość przy ocenianiu szkód z rz ą ­
dzonych przez  ćwiczenia  wojskowe. Pod tym ty­
tułem zamieściła Nowa Reforma  następujący arty­
kulik: „W dniach od 8 do 13 b. m. na gruntach 
gmin Bieńczyce, Czyżyny i Rakowice odbywały się 
ćwiczenia 2 pułku ułanów, które poczyniły ogromne 
szkody na tamtejszych polach: zasiana koniczyna zo­
stała zupełnie wytratowana, ziemniaki wielce zniszczo­
ne, a role przygotowane pod siew w tak opłakanym 
stanie się znajdują, że gospodarze zmuszeni są na 
nowo rozpoczynać uprawę.

W celu wynagradzania szkód zjechała komisya, 
złożona z dwóch oficerów i dwóch właścicieli dóbr 
okolicznych. Szkody, wyrządzone gminom Czyżyny i 
Rakowice, zostały przez komisyę bardzo sprawiedli­
wie ocenione i zapłacone. Zaś gminie Bieńczyce wy­
rządzoną została krzywda wielka. Gospodarze tej 
gminy najwięcej zostali poszkodowani, gdyż na ich 
gruntach rozpoczynano i kończono ćwiczenia, a tuż 
przed ćwiczeniami deszcz tak rozmoczył ziemię, że 

rano | obecnie, gdy przejeżdżały po niej pułki ułanów i kil­
ka bateryj artyleryi, trzeba będzie, zdańiem włościan, 
najmniej przez trzy lata rolę uprawiać i nawozić, za­
nim dojdzie do pierwotnej swej siły. Szkodę otakso­
wano tak, że sama robota około uprawy więcej ko­
sztować będzie. Gdy włościanie zaczęli protestować 
przeciw niesprawiedliwemu taksowaniu szkód, zagro­
żono im aresztem, a nawet jeden z gospodarzy, biedak, 
mający ledwo l ' / 4 morga, przesiedział za to 24 go- 

porozumle-1 dzin w więzieniu.
Komisya nie obejrzała nawet całej szkody, jeno 
kraju oglądnąwszy, gdzie było najmniej szkody, 

podług tego całe pole otaksowała W gminie powstał 
z tego powodu wielki niepokój. Włościanie, których 
dola i tak wskutek klęsk elementarnych z nędzą gra­
niczy, muszą się ra c h o w a ć  i nie wiedzą, z czego 
niejeden z nich wyżywi rodzinę, z czego opłaci po­
datki rządowe, krajowe i gminne — nie dopraszają 
się więc o nic więcej, jak tylko o opiekę i sprawie­
dliwość. “

0  ile nasze informacye sięgają, rzeczoznawcami 
dla oszacowania szkód w Bieńczycach byli p p . : Jan 

lecz n a p r z e c i w  | Skirliński ze Śmierdzącej i Józef Kudasiewicz 
wczo-|z Prądnika Czerwonego. Pierwszy znany jest jako

Zabawa tudzież Podłę-1 raj grono obywateli prezydentowi miasta, a uzasa-1 protektor Nowej Reformy, u drugi jako jej zwo-

chę są nam radzi, potroszę też się boją, abyśmy go przez Wydział krajowy i inmisUrstwo rolnic- roboty 3 c^ 0eL ;8̂ Żyen^  £ wiem z tego kule? Oto dla tego dziennika każda okoliczność praw-
ich nie zdradzili. Jeden z nich klnie mocno księ-jtw a uporządkowania wałów nadwisla . ^ | nn„ktn nlacu cdvż Drzed gmachem szkolnym nie dziwa, czy fa łszy w a , jest dobrą, byle tylko jątrzyć
dza Chełmickiego, przypisując jemu u t r u d n i e n i a ,  dzy Krakowem a Zawichostem. Projekt teehmczny, punktu p ^  Praed gmachem byle iylko przedstawiać, że lud jest uciskany, a u
jakich w podróży doznał od władz brazylijskich. I składający się z dwóch c z ę ś c i ,  obejmuje . , ^ 1  g y  y ę wielki kasv Oszczędności m. Krako- pominających się o swoje prawa zamykają do aresztu.

.kniKAi rln R p o tu I m  i A r n o n łw n u  I Jedna rodzina jedzie do Curityby, druga do Porto a)  uzupełnienie prawego walu nad Ólańsl e6 °  odhedzie usiedzenie w poniedziałek dnia 28 bm, Wprawdzie w najbliższej okolicy, ludzie znający sto-Z w y p r a w y  n a u k o w e j  do Brazy l i i  I Argen tyny .  A11 Grupa żydów polskich rusza do San Paulo, między Podgórzem a ujściem Srawy między Sra- wa odbędz.e P°»eto»ie_ w ponied . t0 2 ' 1 - - • •
—  I jeden !  O d e ., -  „ idoczfii,n.

P a r a n a g u a  17 sierpnia. 
(Dokończenie;.

Nazajutrz po przyjeżdzie odnaleźliśmy przed- 
stawicieli Polonii tutejszej, którym zawdzięczamy 

bezstronne informacye o losie ̂ m igran

wysiany na zwiady przez grupę żydów południo 
wo-rosyjskich, dopytuje się o kolonie r< lnicze.

Nazajutrz w południe zawijamy do portu w San-1 
Itos. Wśród panoramy wysokich gór, lasem pokry­
tych, wije się wązka za toka, widocznie pozosta-

sunki takim baśniom nie uwierzą, ale dziennik rozchodzi 
się dalej i tam czytelnik Nowej Reformy będzie się

2 M 83  kilometrów, kosztem 1 1 9 , 0 0 0  złr.; '  | — Na wystawie wieczornej w
b) regulacyę Srawy, Drwiny, Zabawy i Podlę-1 odegra jutro orkiestra 

żówki, w łącznej długości 19,158 kilometrów, wraz | z opery Robespierre 
z poziomemi wałami wstawnemi, czego koszt pre- Austryacki klub kolejowy przybywa dziś wie 

do Krakowa. P rz y ję c ie  odbędzie się we-
tość jakiejfi w ,.c>lej rzek i, o ' S g Z  z a z e z e z e f i e g o  S p o i l e e f i o  1 . 7  przez n -

wstrzymując na r /  Wi- małym uległ zmianom. I tak: zamiast orkiestry wojsko-
żródłowe i bezstronne informacye o —  „ —  . . - - . , „ . . . .  . ,
tów polskich w Rio Janeiro i okolicy. Towarzy bagnistych, porosłych ryz-forami. Miasteczko me

I dział krainwv. ze względu na ważność i n a g ł o ś ć  weźmie udział muzyka kra ows lej „ armonu. a l i cz a rtnL r l n  nViat U

w drugiej części projektu regulacyi dopływów Wi- małym uległ 
l . r  . . .  —   n -  -r-  — i- i -  I wej przy wjeżdzie pociągu,

dący aniołami opiekuńczymi p r z y b y w a ją c y c h  tutaj towych tylko kilka palm kokosowych na wy- j ^ » ę  d t» ta ^ n M  j g  etM 
rzemieślników naszych, liczy około 100 członków, I brzeżu świadczy o gorącej strefie. | dział krajowy, ze względu

po-1 Teatr miejski j e s f  pTz^z r z 7 ‘ prowincyonalny zabezpieczenia tej . części Powiśla od powodzi, lej 

,  Z  p 'v t lL L o 'T p u ^ z c ^ j f n L t -  w n ę !^  I ^rony Klep.rza, oświetlić

Sukiennicach I oburzał na okropności, jakie się dzieją w Krakowskiej 
13 pułku: Litolffa uwerturę ziemi. Taktyka jest sprytna, bo nawet, gdy potrzeba,

zamilcza się nazwiska protektorów i zwolenników 
własnego obozu i dziennika, pisząc ogólnikowo o rze­
czoznawcach z pomiędzy większych właścicieli oko­
licznych, byleby tylko włościan i niższe warstwy 
społeczeństwa przeciw większej własności judzić. Zna- 

a która według wyda-1 my doskonale tę taktykę i znamy te praktyki, że,
- ■ ’zaju artykulik uda, wędruje pewna

dziennika, darmo rozsyłanych i roz­
wożonych do chat włościańskich — i tam wywołujelej postanowił komitet, chcąc przyjeżdżającym przed

!3 L' -  " —1-----  a miano-1 pożądane wrażenie,
Jak k o lw iek  ppna czas' Skirliński i Kudasiewicz nie na

około północy nastąpi, rondel leżą do zwoleników naszego obozu i pisma, stwier
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Wiedeń 26 września. 2 godzina 30 min. po poi.

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
A n ton i K łobukotcaki.
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5% „ papier, nieopodatkow.
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4 •/. „ „ 1860 „ 500 złr.
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,  1864 » 100 „

Lwow.-Czern. opodat. 300 złr. 4*/, 
„ nieopd. .  „ 

Siedmiogrodz. L . 200 „ 5'/,
Staatseisenbahn . 500 fr. £•/.
Sfldbahn (Lombardy) 500 .  „

a a złot. 200 sfr. 6*',
Węg. gal. Łupków. 200 „ ,

,  ,  B D. Em. 200 „ .
a Nordost . . .  300 ,  ,
,  „ złotem 20- , „

Loty.
5*/, Donan-Reg. z r. 1870 złr. 100 
Premiowe Wiedeńskie . „ 100 

a Węgierskie . „ 100 
a Tureckie . . łr. 400 

Budowy basyl. Buda-Peszt złr. 5
K redy tow e.......................  100
Insbruku...................... „ 20
Krakowskie................. „ 20
Ofner (miasta Budy) . . „ 40
Czerw. Krzyia austryaok. ,  10

a a węgierski# ,  5
B u d o lfa .......................* io
Salzburskie...................  go
St. O e n o ia ...................  43
Stanisławowskie . . * 20

Imperyały rosyjskie...................
Funty szteriingi angielskie . . 
Marki niemieckie za 100 marek 
Rubel papierowy za 100 rubli .

iJ f  węg. papierowa
4% „ n złota . . . .
4 /, 7, Obi. poi. kol. węg. (za Ostb.)

Obligacye galicyjskie.
57, Galicyjskie indem. 107, podat. 
47,7, Galio. poi. kraj. z r. 1888 
4V.7, .  a a ■ r. 1884
4 /, gal. Obligacye propi^acyjne

Akcye bankowe.
Anglo-austr. Banku . . 120 złr. 
Credit-Anst. dla han. i prz. 160 
Credit-Bank węgierski . 200 „ 
Oesterr. LSnderbank . . 200 
Austr.-węg. Bank . . 600
U nionbank ................... 200 .
Verkehrsbank ogólny . 140 .  
Wiedeński Bankverein . 100 „

Akcye kolei.
AltOld-Fium? . . . 200 złr.
Ferdynanda Północ. . 1 0 5 0

Ł w ń w  25 września.
AJtoye Banku hipot. gal. 200 złr. 
5 /, Listy Banku hipot. niepr.
J ' y ,  * * ” prem-
47,7,. Śanku Łraj. galic. 51-letn. 
47, Listy zast. Tow. kred. ziems. 
47, n * » » 41-letn.
47. n 52-letn.
47. .  „ l  " 56-letn.
57, Obligi indem. gal. 107, podat. 
57, Obligi kom. Banku kraj. gal. 
47,7, Obligi poiyczki krajowej

Miasta K rak o w a ........................
•• Stanisławowa . . . . 

Iow. austr. czerwonego Krzyia 
i. wegier.

Beiylika Buda-Pe.it. . . ” .

 w H faktw le, R f ic k  I. io .
WĘT Z lM tili 1 p rtw liiy l aakitaazila  ala «4 
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CZAS z Niedzieli 27 W rześnia 1891.

Oesterreichisch-ungarische Finanz -Rundschau .
Pism o to wych dzace r a z  Iia ty d z te il  podaje publiczności wszelkie wypadki na targu papierów z cał$ uwagę, i przedstaw ia je w o b jc h ty  w ny sp o só b . l'ym sposobem k a p it a l i s t a  i p o s ia ­

d a c z  p a p ie r ó w  ma sposobność dokładnego poinformowania się o wszystkiem, co wpływa na jego własność. S p e k u la n t  zaś może znaleść wskazówki właściwego postępowania. W ypadki na wielkiem polu targu
papierów maia tak ogólny interes, że wyczerpujące przedstawienie stosunków ma dla każdego swoję, wartość.   . .

Licząc na wielkie rozszerzenie p ism a, cena ustanowiony została za abonament r o c z n y  52 obszernych Nrów 1 z łr .  Podpisana adm im stracya chętnie każdemu interesującem u się tern przedsiębiorstwem pos

K ra  p ió b n e  d a r m o  1 o p ła tn le .  ' Administracya dar „Oesterr.-ungar. Finanz-Rundschau",
w Wiedniu, 1. Bezlrk, Wallnerstrasse Mr. 11.

U t w a i  n l a l t i  w młodym wiekn, 
t F l  £ £  d l l l l ^ l d l  żonaty kierownik 
chóru, zdolny i mogący udzielać lekcyj na for­
tepianie, p szukuje posady. — Łaskaw e oferty 
uprasza się nadsjł&ć pod lit. T .  J .  K .  poste 
restante Cidów. (2146-2-3)

U f c 7 o l l ł i o  m a ł o r u p  na 8ZS*f kościelne, l ld d Ł C I I I ID  l i l a  1CI J O  chorągwie, i sztan­
dary, oraz gotow e: Baldachimy ornaty,
kapy, dalm atyki, tuw alnie, okrycia na puszkę, 
bursy, stuły, komże, alby, itd. jak  również inne 
w zakres ten wchodzące przedmioty po cenach 

tańszych od wiedeńskich
w MAGAZYNIE PRZYBORÓW KOŚCIELNYCH 

St. Prxybylskieg-o (2000-8-) 
Kraków, R ynek , linia A — B , Nr. 46.

Praktykant pocztowy
przy większym u r z ę d z i e  na prowincyi 
znajdzie um ieszczen ie. Zgłoszenia 
ustne lub listowne: E. Zakrzew ska  
w K rak ow ie , u lica  Szew ska, 
Mr. a a ,  II . piętro. (2147 2-3)

4  parcele budowlane,
z których każda zawiera około 750 me­
trów □  objętości, w najpiękniejszem po­
łożeniu, w lasku na Starej Polanie, dojazd 
od ulicy Chramcówki, w Zakopanem , 
za bardzo przystępną cenę do nabycia.— 
Wiadomość na miejscu (przez grzeczność) 
u WPana aptekarza Tabeau, lub w K r a ­
k o w i e  w handlu Porębskiego & Zimlera 
w Rynku pod Nr. 8. (2163-2-3)

A G R O N O M I
z 8 letnią prak tyką, z tych pierwsze cztery lata 
w dwóch renomowanych gospodarstwach w Księ­
stwie Poznańskiem , obecnie rok 3ci zarządzający 
trzem a folwarkami, posiadający chlubne świade­
ctwa i mogący się odwo.sć na pryw atną reko- 
m eL dacją, poszukuie od 1 stycznia 1892 r. po­
sady. — Łaskawe oferty upiasza pod ad resem : 
H. H. poste restante Zaleszany nad Sanem. 

(2150-2-2)

Piąta część Gdowa
je s t  do w ydzierżaw ienia. Ostrze­
gam, aby nikt w Gdowie, scheda VI, nie 
kupował ani wydzierżawiał gruntów bez 
ugody ze mną, gdyż jako właścicielka 
jednej piątej części, nie pozwalam, by kto 
inny rozporządzał mojem mieniem. 

Kraków, 20 września 1891 r. (2145 2 3) 
E u g en ia  B ielaw ska, 

ulica S ł a w k o w s k a  Nr. 22.

Poszukuje się Nauczycielki
udzielającej gruntownie języka francuskiego, nie­
mieckiego oraz przedmiotów szkolnych. Zgłosze­
nia pod lit. St. B .  poste restante B C ł e l i c z k a .

(2151-2-3)

DACHÓWKI FALCOWANE
ilobione patentowane szwajcarskie.

Dachówki te  łączą w sobie w szystkie strony 
dodatnie wyrobów tego rodzaju; a mianowicie: 
lekkością przewyższają w szystkie dotychczas 
znane, powierzchnię mają piękną i g ła d k ą , ko ­
lor miły dla oka, na wszelkie zmiany powietrza, 
a  szczególnie na mróz i śnieg w ytrw ałe; pochy­
łość dachu od kąta  25* począwszy wystarcza, 
dlatego też budynki stare k ry te  gątem  lub słomą, 
mogą być bez zmiany konstrukcyi w iązania tą 
dachów ką pokryte.

Zważywszy jednak znacznie niższą premię a- 
sekuracyjną przy budynkach krytycn dachówką 
w porównaniu z pokryciem gątem i słomą, dalej 
absolutną pewność od ognia, trwałość praw ie wie­
czną, to pokrycie dachówką falcowaną wypadnie 
tańsze od pokrycia nawet gątem  i słomą.

Posiadam również dachówki czarne terowane, 
jak  również dachówki rozmaitych form i jakości 
z różnych fabryk krajowych.

Posiadam również gatunek dachówek, których 
krocie wypada o lOy. taniej, aniżeli słomą.

Co do przewozu dachówek uzyskałem znaczną 
redukcyę kolejową. — Na żądanie przesyłam 
odwrotną pocztą próbki takowych. (1742-20 25;

W iktor L u b lin e r .t  
Kancelarya w Krakowie, ul, Ditla Nr. 53.

Samopomoc,
wierny poradnik dla osób starych i młodych, 
czujących się osłabionemi wskutek przykrych 
przyzwyczajeń młodzieńczych. Powinien czy­
tać także każdy cierpiący na nerwowość, bicie 
serca, utrudnione trawienie, hemoroidy, gdyż 
rzetelne pouczenie pom aga rocznie wielu ty­
siącom do zdrowia i siły. Za otrzymaniem 1 złr. 
w ysyła Or. inert. Ł. Ernst w Wiedniu 
I. Biselnstrasse 11, w zamkniętej koper­
cie. K siążka ta  je s t do nabycia w języku  nie 
mieckim i francuskim. (1888-4-50)

Senzacyjna now ość!
Tfr Prawdziwa bezpieczna brzytw a So- 

ns 53vi* ling, lepsza niż wszelkie inne, ska­
leczenie przy  goleniu niemożliwe, 

dlatego niezbędna dla golących się, z gust. pnd. 
złr. 3-50 za zaliczka. Gł. skład dla Austr.-Węg. 
RED ERER  & Co., W ie n ,  L, Elisabethstr. 10|c., 
dom komis, przybor domow. i kuch. (1861-7-20)

P róbki w szędzie op łatn ie .

® £■*= —  W  O® 08
i Z i

■ 3'SS

Materye sukienne
na każdy cel, ty lko trwałe, 
dobre, prawdziwe i tanie — 
rozsyła także prywatnym na 
jesień i zima skład o. k. fabryk 
materyj sukiennych i towarów 

z wełny owczej

* 3
1 * 85. M CL

2  3  S.9n
Mo r i z  S c h w a r z ,

Zwittau (nach&t Brttnn) l ih re n .
   W szelkie gatunki sukna na

mundury i wyłogi. — Pakłaki 
letnie, materye pakłakowe dla 
leśniczych i turystów, nieprze­
makalne. (1732 6 20

Rozsyłka za zaliczką.

£ ) i e  H l o b e n w e l t .
3Unjłrirte geitung fiir (Eoilette 

urtb Batibarbeiten.

3 at)dlii 24
zTummern
mit 2 5 0
Sdm itt

mujtern.

P re is  
piertel* 

jdfyrlid? 

tltt. J.25 
=  75 Kr.

C n i ę a l t  j a b r l i d .  ii b e r  2000  ł l b b U S a  n g e n  non l» t«  
U tłe ,  — W a fd jc , — ą a n b a r b « i t« n ,  t ł  S e i l a g e t t  mil 
250  SUimitmuRern unb 250 Oorjełdinungen. bejiefyen 
burd? alle SucbbanMungen u. poRanffalten (3tgs.=KataIog 
K r. 3845). probetm m m m t gratis  u. franco bei ber <£jpe. 

bition B e r l in  W , 35 . — łtM en I, ©perngaffe 3. 

(2100-2-20)

WYS21/A Z Dltl ltl -Rf
w nowem wydaniu

H O S A N N A ,
KSIĄŻECZKA DO NABOŻEŃSTW A

d la  d z ie c i  o d  la t  7 d o  12.
( W y d a n i e  o s o b n e  d l a  c h ł o p c ó w  i d z i e w c z ą t ) .

W 16-ce małej stron 374.
Cena w ozdobnej oprawie płóciennej 3 5  cnt., w płótno z brzegami złocone- 

mi 5 0  cnt., w skórkę szagrynową 1 złr.
Książeczkę tą zaleciły Najprzew. Konsystorze: Krakowski, Lwowski i Tarnowski.

SKŁAD GŁÓWNY (2006 4 6)

w księgarni Spółki Wydawniczej Polskiej w Krakowie.

Rom parterowy murowany z o 
grodem, jest do sprzeda­

nia na G r z e g ó r z k a c h  Nr. 12, drugi 
dom po prawej stronie, za mostem kolej.

(2153-2 3)

S i l
ć j c a  n g m

I N K S . ]  r r f t - i  

Ł ł0 J I  !EN CREf |  Ł i]S Ll

1 M3ACH /  ŁVo V -̂ . 5 1

tovH
ó

2 m ieszkania
są do wynajęcia: na I. piętrze 3 pokoje, 
lub 2 pokoje, przedpokój, kuchnia i salon 
z przedpokojem; na II. piętrze 5 pokoi, 
kuchnia i wszelkie dogodności — od Igo 
października r. b. przy ulicy G a r n c a r ­
s k i e j  pod Nr. 8. (2142-2-3)

Pługi, Extyrpatory, Drapacze, Podskibowce, 
Brony, Młocarnie Manheimskie, Kieraty, Lo 
komobile, Młynki i Wialnie do czyszczenia 
zboża, Tryeury, Sieczkarnie, Siewniki sze 
rokorzutne i rzędowe, Walce, Młyny angiel­
skie do mielenia zboża na mąkę i do śruto­
wania, Gniotowniki, Krajacze do buraków, 
Pompy do wszelkiego użytku, Naczynia do 
mleka, Widły do siana, do gnoju, buraków 
i ziemniaków, Pasy rzemienne i t. d. poleca 
po najumiarkowańszych cenach (1817-7-8) 

J. B. Priiwer  
w Krakowie, ni. Floryańska Nr. 32.

-a S..2
-3.S-2■w; o w 

2.

o'-**- |
B * N 
§2 *
z  £ S
•£ O CO
5 03 ne *> N 'O** m o

Ola pp. majstrów krawieckich pożyczam nieo- J 
płatnie najkompletniejsze zbiory próbek. r

511/3-A ras| ł*4s1*0miI
f ^  i! KI gj' CI

ifl1 q2 !
TM m B O  codziennego
MA-9 ■ •  *9 M  "  ”  pewnego za­
robku bez kapitału  i ryzyka — podajemy 
każdemu, kto chce się zająć sprzedażą pra­
wnie dozwolonych lo s ó w . — Oferty pod 
,,Ł'o«e“ przyjmuje B i u r o  ogłoszeń 3. 
Ilenneberą w Wiedniu, I.. Kumpf- 
gasse Nr. 7, Telefon 4022. (1968 9-10)

Die eleg^aBte Młode
lllustrirte Zeitung fllr Mode und Handarbeit

kostet

vierteljUhrlich nur 1 Gulden.
Man abonnirt bei alien P o s ta n s ta lte n  und Buchhandl ungen .

D ie  e l e g a n t e  Młode
ttbertrifft an Reichbaltigkeit jedes andere Modenblatt

(den „Bazar11 ausgenommen).

P r o b e - N u m m e r n  versendet auf V erlangen u n e n t g e l t l i c h  jede 
Buchhandlung sowie die Administration der „ E l e g a n t e n  M o d e 11 

Berlin SW., Charlottenstrasse 11. (2129-2-2)

L. LUSERA plaste r  dla turystów.
Pewnie i szybko działający środek 
na odgniotki, odparzenia, t. z. 
twardą skórą na podeszwach S &  
i p iętach, na brodawki i S k s . ”  ^  
w szelkie inne twarde ^ Liczne

narośla skórne. S 'J iir  P.°d“ ?ko-
Skutok poręczony. S  wania ,do

Do nabycia 
w aptekach

(1475 15-

A

przejrzenia 
w głów. składzie 

rozsyłkowym:
_  L. S ch w en k ’s  Apoth

M e l tU lB E - W le n .
 ̂ jr  Tylko prawdziwy, jeżeli każdy 
u* S  opis użycia i każdy plaster ma o- 

bok umieszczony znak ochron, i pod­
pis ; dlatego należy na nie uważać 1 nic 

niewartające naśladownictwa odrzucać.

t " ' S

..-P

w N3 Ih ^  ̂  O

JÓZEF RUDNICKI w KRAKOWIE
poleca: (1997-4-)

wielki wybór najnowszych jcsiennMch 
kraw atek od 30 ct. do z Ir. 3*50.

*  Wo b e c  z a m k n i ę c i a  z d n i e m  1 p a ź d z i e r n i k a  b. r.

letniej mleczarni E. Dobrzyńskiej
o  poleca się względom Szan. Publ czności mleczarnie: plac Francis/.kauski 

■ . 9  1 1 0  (naprzeciw Magistratu) i ul. S ław k ow sk a  Ł. 1*, gdzie również 
o od godziny Gej rano dostać można m leka w szelk iego  rodzaju, X  kaw y, czekolady, herbaty i t. d. (Czasopisma polskie i niemieckie).

(1876 4-12) Zarząd.

ZASTĘPUJE MACHINY PAROWE
bez urządzenia kotłów, bez niemił. dymu, bez pilnowania, 
betpieczny, bez hałasu, znacznie mniejsze koBzta ruchu.

S  OTTO NOWY MOTOR GAZOWY
*a „ v  i  le ią c y , d la  e le k tryc zn ych  la m p  

8 l u J 4 c J  ża rzą c y c h , ta k ie  d w u c y l in d ro u y
o s i l e  *|* d o  IOO k o n i.

F A B R Y K A  M O T O R Ó W  G A Z O W Y C H  
L U « I t  Ł  W O L I w W iedniu, TL.% tLaxenburgeritraaie **.

(1493-272

m*

P r a w d z iw ą  n ie f a łs z o w a n ą

' L: ,:-  - z wełny owczej
I c. k. wył. npn.

patent, normal, kalesony do jazdy konnej
(fabrykanci Jan H am pf & Sohne, SchGnltnde)

d starcza w uznanym najlepszym gatunku i po nader tanich cenach
tylko

Ignacy Kessler.
Główny skład w Viednin, I, Stephansplatz, Stock-im-Eisenplatz 7
Zamówienia z prowincyi punktualnie za zaliczką. — K atalogi i cennik1 

darmo i opłatnie. (1494 194
1 ^ - Uprasza atę dokładnie nwaóać na adres. W #

WIEDEŃSKA AKADEMIA HANDLOWA
/ . ,  A kadem ie s tra szę  K r . 12 .

Wpis na  jednoroczny

ko I’M dla ablturyentów
glmnaxyalnyeh I aikńł realnych na rok szkolny 1891/92 odbędzie się 1 1 9  paź­
dziernika w kancelaryi dyrekcyi akadem ii. Kurs rozpoczyna się 3 października b. r. a 
kończy się dnia 15 lipca 1892 r. Należytość wpisu 3 złr., za kolegia sto sseićdalesląt 
*#r. płatne naprzód w ( ółrocznych spłatach.

Do przyięcia na zwyczajnego słucha 'za  nadaje się każdy kandydat, który  wykazać 
się może świadectwem dojrzałości z gimnazyum lub szkoły realnej. Nad­
zwyczajni słuchacze muszą mieć przynajmniej 17 la t i k tórzy  szkoły średnie zupełnie ukoń 
czyli. Nadzwyczajni słuchacze będą ty lko  przypuszczeni, o ile miejsce zezwoli. Wpis tychże 
odbędzie się dnia 3 października.

Bliższej wiadomości zasiągnąć można z program u za rok 1891, k tóry  dostać można 
u porty era akademii. „ os

W i e d e ń ,  w sierpniu 1891 r. (2012-3 3)
Radca rządowy D r. R . S o ill ld o r le r ,

dyrek to r akadem ii.

MI. BEYER 1 SPÓŁKA
Zakład wyrobu gotowej bielizny i wypraw ślubnych, 

Skład fabryez. towarów płóciennych
w Krakowie, Sukiennice 12, 13, 14,

naprzec i w k o ś c i o ł a  MaJśwlętszeJ P a n n y  Ba ry t ,

otrzymali n a  sezon je s ie n n y  i  z im ow y
W IE L K I WYBÓR

staniScó f  damskich, sukienek i ubrań trijkoto#qch dla t a i
w  k a żd e j w ielkości.

Bielizna męska, damska i dziecinna
W  RÓŻNYCH GATUNKACH i WIELKOŚCIACH,

całe wyprawy dla młodzieży szkolnej
są gotowe na składzie po najniższej cenie.

Płótna krajowe i zagraniczne, oraz bielizna sto
GŁÓWMY NHł.111

oryginalnej bielizny wełnianej  trykotowej  Prof. Gus tawa  Jaegera ,  
o raz  wszelkich wyrobów trykotowych b a w e ł n i a n y c h , wełnianych 
i jedwabnych,  s ka rpe te k  męskich,  pończoch damskich i dziecinnych.

Bielizna płócienna i trykotowa W. X . Seb. Kneippa.
W ie lk i  w y b ó r  p a r a s o l i  j e d w a b n y c h ,  w e łn i a ­

n y c h  i  b a w e łn ia n y  ch . (2 0 7 3 8 )

„ S I L E S I A 44
Stowarzyszenie fabryk produktów chemicznych

z s iedz ibą  we  Wrocławiu
dostarcza Szanownym Gospodarzom po n a j n i ż s z y c h ,  jak  m ożna, cenach

wszelkich nawozów handlowych
z poręczeniem zapowiedzianego cennikami odsetkowego stosnnka 

składników tychie.
Z produktami naszemi, używającemi od lat przeszło 18-stu zupełnego uznania 

i szerokiego odbytu w W. Ks. Poznańskiem i nadgranicznych powiatach Królestwa 
Polskiego, poddajemy się kontroli Stacyi doświadczalnej w Czernichowie oraz uzna- 
jemy za ważne rozbiory Stacyi doświadczalnej w Dublanach i takiejże c. k. Towa­
rzystwa rolniczego dolno austrya- kiego w Wiedniu.

Zastępstwo firmy naszej na powiaty zachodnie Galicyi powierzamy p. HEN­
RYKOWI LEWIECKIEMU, sekretarzowi c. k. Towarzystwa rolniczego krakowskiego.

(podpisano) DYREKCYA. 
Zamówienia adresować proszę do S k ład u  nasion w K rakow ie przy 

u licy  S ław k ow sk iej Ł. ■<*. (2125-3-5)
H e n r y k  Lew iecki.

Patentowana kulista maszynka do palenia kawy
i«Ikości na #. li, S , IO do IOO hllonrainów wwart

Prosta, trwała, wygodna. Małe spotrzebowanie paliwa.
l e r i c h e r  M a s c ł i i n e n f a b r i k  und E i s e n g i e sE m m e r i c h e r  M a s c h i n e n f a b r i k  una t i s e n g i e s s e r e i

E m m erich  am  R hein .
Przeszło 22,000 sztuk w użyciu. — Pożyteczna i korzystna dla 

każdego handlu korzennego.
W ielokrotnie najpierwszemi nagrodami odznaozona, ostatn i raz we 

wrześniu 1890 r. w Bremie i W iedniu. (1423 9 12)

C .k.uprz . patent, opaska przepuklinowa

EaM^pie/poleci'd' "gdy? te’ opaak , przepuhlinow , m oina nosiń bei'trudnośći d . l e ń  I  . . . .  
co daje najpew. skute*. Pochwalne pisemne uznania lekarskich powag może każdy przejrzeć.

P o d a n i e  m i a r y :  1. Objętość w centim. około ciała mie­
rzona w kierunku miejsca przepukliny. 2. Podanie, na której stronie 
je s t przepuklina, na prawej, lewej lub po obu stronach. 3. W ielkość
mniej więcej przepukliny n. p ja ja  kurzego , ja ja  gęsiego lub ja k
pięść i t. d.

Jednostronne . . . .  sztuka 5 złr. 50 ct.
Obustronne . . . .  „ 10 * — „

I I l u s t r o w a n y  o p la  u ś y c l a  n a  i ą d a o l e  d a r m o .

Pępkowa opaska przepuklinowa bez sprężyny na  ciele.
Tę opaskę przepuklinową można z powodu je j s i to k o ś c l  łatwo i wygodnie i przy 

każdej pracy bez utrudnienia d x i e ń  I n o c  nosić, przez co pewny skutek  je s t poręczony,
gdyż przylega ona mocno do c ia ła , dlatego każde zesunięcie z miejsca przepuklinowego
test wykluczone.

P o d a n i e  m i a r  
2 W i e l k o ś ć  m n ie j  w ię c e j
p rz e p u k lin a  cofa się lub nie. — m a  uzieci “ «v « w .
do 7 sir. Dla starszych otyłych pań polecam moje znakomite o p a s k i  n a  b r a n c h  z po­
lotami pępkowemi, po najtańszej cenie. -  Rozsyłka punktualnie za zaliczką. [1987-28 30]

0.  Neupert  Nachf . ,  fab ryka  bandażów
w W iedniu , I., Graben Mu. *9  (w podworcu).



CZAS z Niedzieli 27 Września 1891 5

KSIĘGARNIA, SKŁAD 
I WYPOŻYCZALNIA NUT MUZYCZN. 
ORAZ EKSPEuYCYA PISM PERYOD.

S. A. Krzyżanowskiego
w K r a k o w i e

poleca następujące k o m p o z y c j e  
Władysł. Żeleńskiego.

Utwory do śp iew u:
Barcarola na 2 g ło sy .................... ct. 80
Dwie pieśni:

1 Robaczek kochał się w róży
2 Na świeżym krzaczku choiny 

Dwie pieśni: Róża dzika j
Niepewność j ' ‘

Dwie pieśni: 1 Polały się łzy 
2 Słowiczku mój 

Marzenia dziewczyny . . . .
Ż y c z e n ie ...................................
Op. 7. Dwie pieśni: Czarnobrewka 

Zakochana
Szło dziecię z fujarką....................„ 60
Te rozkwitłe ciche drzewa . . . 60
Konrad Wallenrod, opera w 4 akt.,

cały wyciąg fortepian, ze słowami złr. 10

Utwory na  fortepian na  2 r ę c e :
Op. 44. Marsz uroczysty ku czci 

nieśmiertelnego wieszcza Adama 
M ick iew icza.............................. złr. 1

Utwory na  fortepian na  4  r ę c e :
Op. 37. Dwa tańce polskie Nr. 2

M a z u r ........................................xłr. 2
Scene de ballet de 1’opera Konrad

W a le n ro d ....................................... „ 2

P a r ty tu ry :
Op. 37. Dwa tańce polskie Nr. 2 

Mazur................................................. „ 3
(2119-2-5)

60

75

80
60
60
60

Włodzimierz C. Angelus
( d a w n i e j :  F. B R U N O  H A H N)

w Krakowie, ul. Grodzka l. 2, 
poleca:

Nowe, patentowane, bardzo trwałe listwy 
do sukien damskich, podszewki, organtynę, 

mnszlin i guziki; 
RĘKAWICZKI NICIANE I JEDWABNE; 

P a r a s o l e ,  p a r a s o l k i ,  k r e s k i  
i  w e l o n i k i ;

J e d w a b i e  kordonkowe do wyszywania 
snkien; v863 26-i

Deutscher Unterricht:
Gespriiche wahrend der Spaziergauge mit Kin­
dera ; Machhilfe fiir Schttlerimen uad Schiller 
hóherer Lebranstalten; Fortbildung Erwacbsener 
in Faohwissenschaften, Literatur u. s. w .; Vor 
bereitung Einjiihrigfreiwiltiger; Vorbereitung fiir 
deutsche hohere Lehranstalten; Durcbsicht druck- 
fahiger Arbeiten. (1907 9 )

B. Michael, ul. Kopernika 4.

Fotograficzne
studya z modeli*

Liczne książki niemieckie, francuskie, angiet 
skie. Wiele nowości. Kaiaiogi iranc. i angielskie 
10 c Przesyłki na próbę dowolne. A .  I ł l e c k -  
m e n n .  K u n a t v e r l a |[ ,  A m s te r d a m  w Ho-
landyi. Porto od lutów 10 ct. (1967-13-45)

Przez wynalazcę p r o f e s o r a  l i r .  n e l d l n g e -  
r a  w y łą c z n i e  n p o w a m n lo n a  fabryka

Pi ECO W MEIDINGEROMSKICH
I I .  l i E l M ,  Dobling bei Wien,

w W i e d n i a ,  I . ,  I t l i c H a e le r p la t z  1%'r. 6 ,  
w Budapeszcie, w Pradze, w Londynie, 

w Medyolanie.
Patenta we wszystkich państwach. 

Pierw szem i nagrodam i odznaczona na w szystkich 
wystawach.

N ajlepsze regulacyjne i w entylacyjne piece do na 
pełn ian ia  z podwójnym p łaszczem .

Dla mieszkań, szkół, szpitali, zakładów dobro 
czynnych, biur i fabryk.
Dowolna długość palenia przy opa­
laniu koksem, do 24 godzin trwa pa 
liwo przy opalaniu węglami kamien- 

nemi.
O palanie kilku pokoi tylko Inym piecem

W Ai,stryi-W ęgrzech używa 439 
zakładów naukowych, 3666 naszych 
pieców Meidingera, między temi w 118 
szkołach gminy Wiednia, 921 pieców, 

.w  91 szkołach gminy Budapesztu 540 
pieców.

„Piece Meidingerowskie“
Ostrzegamy przed 
naśladowaniami 

powołując się na 
nasz znak ochron 
ny lany w środku 

drzwi od pieca:
„Piece Hestia.1'

Napełnianie bez hałasu. Usunięcie popiołu i żużli 
bez pyłu. Płaszcze mogą być celem wyczyszcze­

nia z kurzu usunięte bez rozkładania pieca.
„ K o m i n k i  H e l i o s "

wciągające w siebie dym, z widocznym ogniem, 
Kominek może służyć do niezależnego opalania 

kilku miejsc. Dow .lua długość palenia przy pali­
wie koksem, węglem kamiennym lub brunatnym. 
Napełnianie bez hałasu. Usunięcie popiołu i żużli 

bez pyłu. (1729-7 14)
„Kaloryfery'1

wciągające w siebie dym, centralne opalania 
wszelkich systemów zakładów wentylacyjnych. 

P ro ^ k tA  i eAftniki darmo i oołatnio

I U I I D I M I E I - O F E S

w.*, m  i X -sfe

e x t r a

DUG i t  LABQISSIERE
Carte d or

z  Reims i Epernay w Szam panii
z n a tu r a ln y c h  w inogron

doskonałego smaku.
fiW  I>o n a b y c i a  w y ł ą c z n i e  
w  p iw n ic a c h  G r a n d  H o te lu  
W g o  E . C l i r o n o w s k i e f f o  
w  K r a k o w i e .  (1716-8 12)

Ff I I |W"i I F F f l F F F H

Powróciwszy z kąpiel, otwieram jak 
lat poprzednich mój Z a k ł a d  
g i m n a s t y c z u o ' o r t o -  
p e d y c z n y  w Krakowie, ul. 
Stolarska Ł. 15, z dniem 1 paź­
dziernika b. r. INF* Na żądanie udzielam 

lekcyj po domach i pensyonatach.
(2132-4) A. IV E IS S .

SKŁAD FUTER
Fr. Chęcińskiego

w Krakowie 
przy  ulicy Grodzkiej L. 18, na I. piętrze, 

dom z dwoma balkonami,
na w ystaw ie krajow ej krakow . 1887 r. odznaczony 

srebrnym  m edalem  państwowym,
u t r z y m u j e  w ł a s n e g o  w y r o b u  
w ie lk i  w y b ó r  f u t e r  męskich i dam 
skich, miejskich i do podróży, futrzanych 
kołnierzy, zarękawków, czapek męskich 

damskich, najświeższego fasonu, oraz 
skórek pojedynczych.

Przyjmuje wszelkie obstalunki dotyczące 
zawodu kuśnierskiego, które wykonuje sta­
rannie, sumiennie i na czas oznaczony, po 
najumiarkowańszych cenach.

Prowadząc swój zawód od 1872 r., po­
chlebić sobie mogę, iż swoją staranną i rze­
telną pracą zjednałem sobie ogólne zaufa­
nie swej klienteli. — Postanowiłem nadal 
w tym8amym kierunku pracować i być na 
usługi Szan. Publiczności. (1800-7-16) 

Fr. Chęciński.

Z a j ą c e ,
SARNINĘ NA CZĘŚCI,

K u r o p a t w y ,
,  BEKASY I KWICZOŁY,

K 1 I I  E  R A K I
BULION,

I W  W INOGRONA- * !
k u r a c y j n e  b a d e ń s k i e ,

f  Owoce deserowe S
poleca

K a r o l  K N O R E C K
w KRAKOWIE, 

u l. E lo ry a ń sk a  N r . 2 3 . 
Zamówienia uskutecznia odwrotną pocztą.

WT Zakupuje " V i
całe (2121-6-15)

polowania
po cenach najlepszych — w) syłając na 

żądanie drukowaną informacyę.

U U fC 7olltio  używane marki listowe kupuje za- 
I f o x B I K I t J  wsze, prospekta darmo.

O . Z e c h m e y e r  w  N o r y m b e r d z e .
(1560 7-12)

Papier klosetowy 15 c.
® | (S c łio t tw le n e r  P a p ic r f a b r lR ,
5 |  Wien, V II., Kaiserstrasse 76. 

(1415 37-1

4711
EAU DE COLOGNE.

E x tr a i t  dou ble  mit g o t h i s c h e r  
Griin-Gold-Etiquette ,

an e rk an n t a is  riio Gureh Z uerkennung
des einzigen crston Preises aut' d e r A usste llung

in  K o l u. 1875.
FE R O . M ULHENS

„Glockeruasse No. 4711“
K O L N .___________________

[1499 11-J

M A l E K O l N A D C H O D Z Ą C Y

TOWARY NORYMBERSKIE, PRZYBORY DO ROBOT RĘCZNYCH, jakoto:
B a w e łn y  Potendorfa, Harlanda, Saskie, Francuskie D. M. C., do robót szydełkowych, drutowych i wyszywania, — K a n n y .  Nieiane, Kongres, Juty, Jawy, 
Płótna staroniemieckie i inne, — W ł ó c i k i ,  Berlińskie, Orient, Perskie, Gobelinowe, Mosswole, Smyrneńskie, — F f l o z e l a ,  F i lo f lo s s e ,  K o r d o n  ki .  
i z n e l k a ,  Z ł o t o ,  S z n u r k i ,  B r y l a n t y  n a ,  — R o b o ty  zaczęte na kanwie, — K r e p i n y  do robót szydełkowych, — W e ł n y  na pończoszki, ręka­
wiczki, spódnice, oraz wszelkie przybory do krawiecczyzny — poleca w wielkim wyborze [2075 6 6)

E l l f ? .  ( S m I d o W i C *  W  Krakowie, Sukiennice Nr. 29.
“ Ceny jaknajniższe  —  zamówienia odwrotnie.

A A A  A  A A A A A  A A A  A  A A A .

Największa wypożyczalnia nul muzycznych.
KSIĘGARNIA i SKŁAD NUT MUZYCZNYCH oraz EKSPEDYCYA 

PISM PERYODYCZNYCH

i .  A. HRZYŻANOWIHIEGO
w  K r a k o w i e

poleca

istniejącą od lat kilkunastu i zawsze w najnowsze utwory zaopatrywaną

największą wypożyczalnię nut muzycznych
na fortepian i inne instrumenta i do śpiewu.

W a r u n k i a b o n a m e n tu  ro z s y ła  się n a  żą d a n ie  d a rm o  
i  o p la tn ie .  (2074-4 5)

T T T f f f T M  f  f t f f y f y f f f T f y y

CENY FABRYCZNE — GWARANCYA 10 LETNIA — SPRZEDAŻ NA RATY.
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NOWE FORTEPIANY OD 300 ZŁR. NOWE PIANINA OD 250 ZŁR

o, .
Słynne płótna kra jowe korczyńskie

pół bielone, bez apretury, sztuka 35 metrów od 11 złr. 
do 24 złr.; a bielone, apretowane, webowe, sztuka 35 

metrów od 16 złr. do 55 złr.;

bieliznę s to ło w ą ,  chus teczki  webowe 
i batys towe lniane cienkie

tuzin od 2 do 12 złr. — poleca:
PIERWSZA KRAJOWA FABRYKA TKACKA

Stowarzysz, zarejestr. z ogran. poręką. 
Uprasza więc o łaskawe wzgl- dy. Dyrekcya.

GŁÓWNY SKŁAD: "979 24 )
KRAKÓW, nl. Sławkowska 1, dom Arcybr. Hit. i B. P. 

LWÓW, ulica Akademicka Nr. 2. — TARNOPOL, ulica Gimuasyalua Nr. 30.

JESIENNE I ZIMOWE
M A TER Y E  NA SUKNIE, OKRYCIA I FUTRA

również

g-otowe okrycia damskie
P OLE CA  W WI E L KI M WY B ORZ E

M a g a z y n  H E N R Y K A  S C H W A R Z A
w Krakowie.

Zamówienia na suknie i konfekcję wytonywu,ą się starannie
i spiesznie.

—  SKŁAD MATEftYJ JEDWABNYCH. —
CENY UMIARKOWANE. PRÓBKI NA ŻĄDANIE.

M a g a z y n  zn -fo źu n y  1 8 3 0  r .  (19<9-4 6)
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H  I E Ł i i  A P  K A I M  A  Ł O T E R  Y A .
G Ł Ó H N E  W Y G R A N E

|  O s t a t n i  m i e s i ą c .

W T  1 0 0 . 0 0 0  z ł r .  w .  a .
H T  5 0 . 0 0 0  z ł r .  w .  a .  " O S

LOSY po I xłr. polecają w K rakowie: J. Altstddter, Amalia Eibenschitz, St. Feintuch, Z. Gleitzmann,
J. Grajower, A. L. Hochwald, A. Holzer, A. Mendelsbnrg. (18°5-16 23)

|in ejszem mamy zaszczyt zawiadomić Szan. Publiczność, iż 
I W a p i e n n i k  w i M a / . i e . stacya kolei Północnej, 
poczta Chrzanów, dostarcza w a p n a  s k a l i s t e g o ,  
g r a s z o n e g o  i m i a ł u  po cenach znacznie zniżonych.

Co do jakości naszego wapna, niechaj Szan. Publiczności posłuży 
analiza chemiczna c. k. Muzeum przemysłowego w Wiedniu z dnia 23 
października 1890 r. Nr. 654/a, która wykazuje, że nasz kamień za­
wiera 98‘98 procent czystego tłustego wapna.

Zamówienia przyjmują: O u s t a w  B a r u o h  w P o d g ó ­
r z u  i W a p i e n n i k  w P ł a z i e ,  o. p. Chrzanów.

(2107-12-27) G u stair B aru ch  i Spó łka .

LWOWSKA FABRYKA ASFALTU
i ulepszonych ogniotrwałych tektur

DO KRYCIA DACHÓW
S. Szeligi -Ły szklew łoza. Inżyniera

we L W O W IE , ul. Korytna L. 13,
poleca:

ASFALT do FUNDAMENTÓW kładziony na fundamenta w gorącym 
*tanie, ELASTYCZNE IZOLIRPŁYTY, ulepszoną ogniotrwałą TEKTURĘ najlepszych 
gatunków do kry- ia dachów r a l o n  1 0  m . □  o d  9  z łr. & •  c . d o  8  i ł r .  5 0  c .

LAK ASFALTOWY do konserwacyi dachów tekturowych i dachówkowych; 

SMOŁĘ ANGIELSKĄ, BEZWONNĄ MASĘ KAUCZUKOWĄ.
O mmnza s a f a l t e m ,  jako jedynym środkiem znanym dotąó w budownictwie, najbar­

dziej lA w I lg o c o n e  śc tA n y  w  m łe a z k R iilA c h .  
jg g *  Niszczy Z A .tA rzA /y  g r z y b e k  d r z e w n y .  " W

Fabryka wykonywa w całym kraju swoimi ludźmi pokrycia dachowe tekturowe, 
oraz reparacye tychże. Metr □  od 50 do 75 centów. [1666-74 100J

D ługoletnią  trw ałość poręcza  się.

iliński zdrój szczawiowy!
Oddawna uznany zdrój leczniczy na cierpienia n e re k ,  pę­
che rza  i ż o łądk a ,  gośc iec ,  nieżyty osk rze l i ,  hemoroidy itp. 

Wyborny napój dyetetyczny.
0ĘF S k ł a d y  we w s z y s t k i c h  h a n d l a c h  wód  

m i n e r a l n y c h .
[446-16 22] Z a rzą d  zd ro jo w y  w B IE 1 N IE  (w  Czechach).

H W I Z U Y
WYŁ. UPRZYW.

p l . f i i  p r z . v w r w f c z . v ,
w oda do mycia dla koni.

Od 3 0  la t  z n a j l e p s z y m  s k u t k ie m  używana w kilku n a d w o r n y c h  m a s z t a la r -  
n ia c h  i w w ię k s z y c h  s t a j n ia c h  cywilnych i wojskowych, dla w z m o c n i e n i a  p r z e d  
i  p o  w i e l k i c h  z n o j a c h ,  w w y k r ę e n i a c h ,  z w i c h n i e n l a c h ,  s z t y w n o ś c i  ś c i ę ­
g i e n  i t. p., czyni konie zdolnym do z n a k o m i t y c h  d z i a ł a l n o ś c i  w  t r e n o w a n in .

Cena flaszki I z łr  40 ct.
Prawdziwy tylko z powyższym znakiem ochronnym we wszystkich aptekach i składach

aptekarskich Austryi - Węgier.
C o d z ie n n a  r o z s y ł k a  p o c z t o w a  p r z e z  p o d p is a n y  g łó w n y  s k ła d .

F r a n c i s z e k  J a n  k w i z d a .  [esos-ioj
c. i k. austr. i kr. rum. nadw. dostawca, aptek, obwod. w Korneuburgu p. Wiedniem.

■ w w W f f  f f f f f

300.000 z ł r .  d o  w y g r a n i a
tylko za 6 złr. w. a.

ju2 dnia 1
WIED. KOMMUNALNE PROMESY Główna wygr. 200 000 złr!

P P I I I H P i l ’  po 2 zIr' * 50 c- 8temPel- J L  W  M. 0  Główna wygr. 100.000 złr.
1 ^ *  O bydw ie razem  tytko  6  z łr. w. a. (2025-3 3)

A / T l i r i D r ^ T  T T 3 a  Wechselstuben-Actieu-Gesellschaft 
^ i V l l l i V ^ U  I V  W i e n ,  W o l l z e i l e  X r . IO.

D.OĴ

Prawdziwy likier Bśnedictine Opactwa 
Fecamp we Francyi

WYTWORNEGO SMAKU, WZMACNIAJĄCY. POMAGAJĄCY 
TRAWIENIU I OBUDZAJĄCY APETYT.

Jeden z najlepszych likierów.
Wymagać, aby etykieta kwadrato- / j  / )  . >
wa znajdowała się na spodzie bu
telki z własnoręcznym podpisem ' -- " ^
głównie dyr gującego.  '

Skład główny w Fćcamp we Frańcyi. Agencya główna 
w Paryża, Boulevard Hausmann 76.

W KRAKOWIE:
A n t o n i  I l a w e ł k a ,  R y n e k ,  R r z y ^ z t o f u r y .
J u l i u s z  f i r o s s e ,  h a n d e l  w i n ,  R y n e k ,  p n l n c  S p is k i .
R . C h r o n o w ik i ,  G r a n d  H o t e l ,  p a ł n e  k s . C z u r t o r y s k le g o .
E d w n r d  H e n d r l c h ,  c u k i e r n i k .  S u k i e n n i c e .
H . j A W o r n ic k i ,  h a n d e l  k o r z e n n y ,  R y n e k .
J .  S4. U n o t t i A k o w i k l ,  c u k i e r n i k ,  u l i c n  F lo r y n n a h a .
J ó z e f  K u l c z y ń s k i  ,  d y s t y la r n iA  p r z y  u l .  S'<lo r y A ń a k ie J  , o b o k  B r e m y .  
I*, t l e u r i z i o  ( d am  n i e j  H r d o l f l ) ,  c u k i e r n i k ,  R y n e k .
J n n  t l i  k u ,  h n n d e l  t e k o r i ,  R y n e k .  (605-3 7>
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KSIĘGARNIA KATOLICKA
Dr. W ład. Miłkowskiego|

ie K rakou ie  
otrzymała na skład główny broszurę 

św ieio  wydaną p. t.:

S L U B  NARODOWY!
i jego

praktyczne wykonanie
przez (2122-5 6) |

W. hr. H.
Cena egzemplarza 3 0  centów.

Deux franchises
munies du brevet supćrieur a placer de suite 

AGENCE INTERNATIONALE 
M m e d e  S I K O R S K A , C ra c o v ie ,

Hotel de Saxe. (2168 1-3)

Największy i p ierw szy  koncesyon.

ZAKŁAD POGRZEBOWI!
„ P O M P E S  F U I E B R E S 1

a
m  ------
SB K G I . i n i l O V I 'A H itt ogrodniczka Froblowska,

Wesoła, ul. Kopernika 32, dom własny, 
F ilia : ul. Mikołajska Nr. 16,

m i Niemka, mówiąca po polsku i udzielająca lekcyj 
gry na cytrze poszukuje posady. Adres H. H. 
SI SB w Administracji „Czasu." (2159-1-3)

^   --
Do mego magazynu bławatnego, oraz| 

składu płócien i stołowej bielizny*
O

SB
mi

o
s

£

% potrzebuję praktykanta

mi
2

w
w

posiada w wielkim wyborze T R U lt lN Y  
metalowe, niklowe, stalowe, z miękkiego 

drzewa i dębowe,
S A R  K O  F A G I ,  

MATERACE i PODUSZKI do trumien, 
wszelkie ubran ia  żałobne, 

Krzyżyki, Krzyże nagrobkowe,
Pomniki kamienne, zawsze kilka Grobów 
murowanych, tak do odstąpienia, jak i do

z ukończoną lllc ią  klasą gimnazyalną lub I wynajęcia,
realną. Zamiejscowi mają pierwszeństwo. I H a ta h s m b y  do  s k ła d a n ia  c ia ła  

K a zim ierz  W iesiołowski, I "■  w iecayatość.
w K r a k o w i e ,  Sukiennice Nro 24 i 25 .1 Wielki wybór Wieńców z sztucznych, 

(2116-1-3) I j a/c j  żywych kwiatów,

U \o r y  półkrwi a n g ie l- |f tz f r ^  * n a p l S a m i d ® W i e V f ÓW |
m d i z  8kiej) zupełnie Najpiąk. karawany, tak oszklone,
ujeżdżona, jest do sprze- j a |( j n i e O S Z k l o n e .
Qorjia ___ Mlj łasn ’WJR(10*I

mość tylko w popołudniowych godzinach! Zaprzęgi do wyboru: konie białe 
przy ulicy S t a r o w i ś l n e j  pod Nr. 131 lub kare.
w  ( 2 1 6 o - i - 3 ) | r e m i z y , POW OZY P A R O -  1 JEDNOKONNE.

Wysyła ładzi w  bogatych uniformach

H A R T A  P R A l I i i
Magazyn strojów i Zakład wyrobu sukien damskich

w K i i  A K  O W IE . ulica sw. Anny L . 3, pierwsze piętro,
poleca na aeion Jesienny 1 ilmowyi

materye wełniane na suknie spacerowe, wizytowe, angielskie, wierzchy na futra, 
płaszcze, żakiety i okrycia — jedwabne na suknie weselne, balowe, rautowe 

i wizytowe; wszystko w najlepszym guście i dobrym gatunku.
Wielki wybór

gotowych żakietów, płaszczów, okryć, rotund i innych strojów konfekcyjnych.
G łó w n y  s k ł a d  ~VMl

oryginalnych gorsetów francuskich i wiedeńskich w różnych gatunkach i wiel 
kościach, w cenie od 5 złr. zwyż, — pończoch damskich jedwabnych, półjed- 
wabnych i fil d’ecosse we wszystkich kolorach i wielkościach, — prócz tego są 
na składzie: kwiaty, pióra, koronki, wstążki, boa, balejozy, ryszki, hafty, ubra­

nia do snkien i wszelkie przybory należące do strojów damskich.
Zamówienia przyjmuje się tylko z własnych materyałów. (2157-1-10)

WIELKI DOM I
w  K r a k o w i e .

w ruchliwem miejscu, przyno­
szący czystego dochodu 8 od 
sta, a że jest na nim znaczna 
pożyczka b.inku krajowego na 
mały procent, zatem od wy­
maganej gotówki 11 %  —  jest 
z wolnej ręki do sprzedania. 

Bliższa wiadomość w handlu
p. L e n e r t a .  (2170-16)

do asystencji przy pogrzebach.
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Zakład urządza pogrzeby od najwspa­
nialszych do najskromniejszych, w naj-1 
drobniejszych szczegółach, rzetelnie, po 
bardzo umiarkowanych cenach i ze ścisłą 
punktualnością. (2165-15)

Telegramy: A. Szafrański w Krakowie,) 
nl. Kopernika 32, Filia nl. Mikołajska 16. [

Jako dyrektor
lub a d m i n i s t r a t o r  w ię k s z e j  p o ­
s i a d ł o ś c i  z i e m s k i e j ,  p o s z u k u j e  
zdolny gospodarz natychmiast posady. — 
Liczy 45 lat, żonaty, z jednem dzieckiem, 
ewangielik, włada językiem polskim, obe 
znany gruntownie z podwójną rachunko­
wością, gorzelnictwem, ceglarstwem, mle­
czarstwem i prowadzeniem młyna parowe­
go, również z leśnictwem i torfiarstwem, 
znany jest jako zdolny gospodarz rolny 
i hodowca bydła i posiada chlubne długo- 

In  der Zeit vom 19-ten bis 29-tenj letnie świadectwa, niemniej b dobre pole- 
October 1. J . fmden bei der Intendanz I cenia- Łaskawe oferty pod C. Ł . * 1 5 4  
des k. und k. I .  Corps iu K r a k a u | P rzyjmuje Administracya „Czasa.“ (2154-1-8) 
scbriftliche Offert-Verhandlungeu zur 
Sicherstelluug der traiteurmassigenl Jeżeli potrzebuję  o g ła sza ć  w dzień 
Ausspeisuug der Kranken uud Com-laikach krajowych lub zagranicznych, 
mandierten, dann der Beistellung der I to z a w sz e  uskuteczniam  to najtaniej 
Spit ais- und arztlichen Bedurfnisse,| przez (2101-7-j)
Reinigung und Ausbesserung der Kran 
ken-Leibes- und Spitals-Wasche, dann I 
sonstiger Leistuugen in den in K r a ­
k a u ,  N e u - S a n d e c ,  T a r n ó w , |
T r o p p a u  und W a d o w i c e  befin 
dlichen Milit&r - Spii&lern statt. Diel 
naheren Bedingungen tur die Bethei- 
lung an diesen Gt-sch&ften enth-ilten 
hie bei der geuannten Intendanz und 
den bezeichneten Spitalern, dann bei| 
den k. uud k. Militar-Srations - Com 
manden anderer grósserer Stationenl 
und bei den Haudeis- uud Gewerbe 
Kammern in K r a k a u .  O l m i i t z l  
und T r o p p a u  aufliegenden, oderl 
entsprecheud affichirten Kundmachun 
gen I. und II. (2169 1-2)1
Von der Intendanz des k. u. k. I. Corps) 

in Krakau.

V

■JŻ. V

W

Dr. Lehmana pomada do twarzy
(preparowana przez aptekarza P. Oeorglevitsa w lowyin 
sadzie jest ulubionym artykułem  toaletowym za­
możnych kół damskich. Pasta ta, zup łaie nieszkodliwa, 
gubi niezawodnie i nadzwyczaj prędko piegi, plamy 
wątroblane , zaakórnikl ,  słowem wszystko co przynosi 

ujmę nienagannej czystości płci
Cena jednej puszki I z łr .  50  cent.

Hrabina SI. Esterhazy de Ualantha pisze: Stwier
dzam z zadowoleniem, że pomada toaletowa Ora Leli- 
mana Jeat w latode bardzo znakomitym środkiem,
który przeto każdemu chętnie polecam. (2158-1)

W Krakowie do nabycia tylko
w  a p t e c e  L e o n a  R o s n e r a .

Centralne Bióro ogłoszeń
w e  L w o w ie , u l .  K o p e r n i k a  1. I I , |

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦)
MAGAZYN MOD

N ow y racyonalny sposób leczenia.
Świadectwa słynnych lekarzy.

Nieszkodliwy, bez lekarstwa.

Wszystkim cierpiącym na nerwy
poleca się najgoręcej wyszłą w 21 wydania broszurę

ROMANA W EISSM ANNA:
O c h o r o b a c h  ne rw o w y ch  i p a r a l i ż  

z a p o b i e ż e n i e  i w y le c z e n ie .
Bezpłatnie można otrzymać w aptece (702-16-)

L e o n a  R o s n e r a  w  K r a k o w i e .

Najlepsze i najtańsze opalanie
przez słynnie znane

w Krakowie, Sukiennice L. 19, 
poleca 2115 4--2) 

na sezon jesienny i zimowy

8  kapelusze damskie 8
w * ieikirn wyborze,

pióra strasie i fantazyjne, kwiaty 
paryskie, modne woalki, 

oraz w s z e lk ie  n o w o ś c i  w za­
kres toalety damskiej wchodzące.

Za nów euia na suknie damskie
pr-y/inuje, wykonjwując takowe w jak- 
uajarótszym czasie, z gnstem i elegan- 
cyą , po cenach umiarkowanych.

Tylko prawdziwe (szlachetne kamienie
w  o p r a w i e :

G R A N A T Y ,  A M E T Y S T Y ,  T O P A Z Y ,  M O L D A W I T Y ,  A G A T Y  itp.
C Z E S K A  A JE N C Y A  (1867-53 )

Ferdynanda Hoffmanna w Krakowie przy ul. Grodzkiej Nr. 26

J e d y n a  p r ó b a  p r z e k o n a  k a ż d e g o  ż e ,

ii

1
M O D E L E  P A R Y S K I E .

firmy

p  G o h n r t h  Rządca ekonomiczny
-A-Wt V  A/ kk  A V 1-L t  i nr ńrAHnim wiabn ŚAnofir W mola familia

mss
'9

c. k. nadwornego maszynisty, 
H ien , V II ., K aisersłr. 

A r. 71 .
Emaliowane piece kaflo­
we, regulacyjne kominki, 
kuchnie, p rzenośne  kaflo- 

wanie ścian.
Cenniki bezpłatnie. 

(2030-1-8)

Kompot z czerwonych borówek
w najlepszym znanym gatunku, w cukrze stna 
żony, wyborny, wysyła w 5 ko szklan. bilonach 
(31/, litra) oplatanych za 2 złr. 60 ct., opłatnie 
za zaliczką W. Gottstein aptek. Schónbaoh b. 
Eg. Bdhmen. (2051-9-50)

MATERYAŁ DRZEWNY
oraz

robota ciesielska
około dachu krytego papę,, jakoteż 
około wewnętrznego urządzenia ce­
gielni parowej, j e s t  d o  o d d a -  
llia. Oferty i zgłoszeń a przyjmuje 
Z a rzą d  dóbr w Łagiewnikach, poczta  
Podgórze. (2141-3 3)

w średnim wieku, żonaty, z małą familią, ma- I 
jąoy za sobą długoletuią praktykę gospodarczą I 
i kilkuletni zarząd większ< go majątku i parowej 
gorzelni, obecnie w miejscu jako kawaler — po­
szukuje posady od 1 października lub każd go 

| czasu jako rządca luo ekonom na osobny fol 
wark na ornynaryę. — Łaskawe oferty pod lit 
A. B . p ste restante Czermin. \2070-10-14) |

Drzewka owocowe
sześcioletnie, wysoko -pienne, z dobremi korze-1 
niami, które juz rodzą, w koronach, gatunki wy 
borowe: Jabłsa, gruszki, czereśnie, wiśnie, wę- 
gie ki 50 ct za sztukę, śliwki 60 ct. szt.; tesame 
czteroletnie 40 ct. za szt.; agrest, porzeczki wy­
soko pienne 1 złr. za szt., agrest krzewisty 25 ct. 
za sz t., dziczki wiŚDiowe 15 ct. za sz t., maliny 
miesię zne 1 zlr. za 12 s z t — wysyła za zaliczką 
Zarząd ogrodów w Włazy pocrta Kraków. 

(2108-2-6; E p ifa n iu tz  Uklański.

| Piękne z wszelkiemi wygodami urządzone |

mieszkania
po 2 , 3 ,  4 lub 5 pokoi, z prz^dpo-!

I kojami i kuchniami, przy ul. Do l n e j  
M ł y n y ,  od Igo października r. b.

do wynajęcia. (1883-12-) ] 
Bliższa wiadomość przy  ul.
Z w i e r z y n i e c k i e j  6 .

Biuro z a rz ą d u  Hotelu „ lnperia l.“

*

N A K Ł A D E M

[Księgarni Spółki Wydawniczej Polskiej
w  K r a k o w i e  

w y s z ł o  z  d r u k u  d z i e ł o :

Dra EDMUNDA KRZYMUSKIEGO
Profesora Uniwersytetu Jagiellońskiego,

WYKŁAD PROCESU KARNEGO
a i i i t r y a p k i e ^ o .  (2005-4-6)

W 8ce dużej str. 530. — Cena 5 zlr.

Młocarnie manheimskie ręczne i kie­
ratowe, lokomobile, pługi, extyrpa- 
tory, podskibowce, drapacze, młynki 
do czyszczenia zboża, wialnie Robera, 
siewniki, młynki angiel. do mielenia 
zboża na mąkę, szrutowniki, gnioto­
wniki, prmpy do wszelkiego użytku, 
trieury, krajacze i szarpacze do bu­
raków, brony, sieczkarnie kieratowe 
i ręczne oraz sieczkarnie rznące słomę 

lub ząb koński od ‘/4 do 10 cali długości, aparaty nowe do gotowania paszy 
dla bydła i do bielizny od 60 do 250 litrów, nowe łopaty amerykańskie do 
ziemniaków, maszynki do szatkowania kapusty, ■ naczynia do mleka, widły ame­
rykańskie do siana, gnoju i buraków, oraz inne maszyny i narzędzia gospo­
darcze z pierwszorzędnych fabryk zagranicznych — są do nabycia w składzie

(2i56i-8) J . b . P r l i w e r a  w Krakowie, ul. F loryańska L. 32.

NAKŁAD FIRMY
Ł E l J $ i € H M R R  Ł U B E I I K Y ,

KSIĘGARNI UNIWERSYTECKIEJ 
te G ru ca , Sporgasse  N r. I I .

W ł a ś n i e  w y s z ł o  i j e s t  d j i ^ n a b y c i a  w k a ż d e j  k s i ę g a r n i  d z i e ł o :

D i e  U b e r t r  e t u i  i ja­
d e r  K l n s v e r l i e i m l l c l i i i n g

nach osterreichischer Gesetzgebung.
Systematisch (largestellt und erlautert von 

Dr. F ranz F reiherrn  eon M yrbach ,
k. k. Finanirath uud Privat Docent der polit. Okonomie und des osterr. Finanzreohtes

an der Universitat Graz.
  (2172)

Drugie, zupełnie przerobione wydanie. 80, 170 str.
Cena egzempl. broszur, złr. 2. — Za nadesłaniem złr. 3*fO opłatna przesyłka.

¥ f  f  f V V V f Y '¥■ ▼ ▼ T " ¥  W W W

PIERWSZA ZWIĄZKOWA GARBARNIA
w  R Z E S Z O W IE ,

Iktó ej wyroby znane tą z jaknajlepsze j jakości,  sp rzedaje  po cena h fabry­
cznych: m a s tr y k i  (skóry poteszwane), w zelkie ju c l l t y  i s k ó r k i  

[ c i e l ę c e ,  b r a n z ló w k i ,  s k ó r y  n a  p a s y ,  b la n k i  s z a r e
i c z a r n e ,  s z p a lt y  i t. p. (2166-131)

O G Ł O S Z E N I E ,
D n i a  3 § g o  w r z e ś n i a  1 § 9 1  r* to jest 

Iw  p o n i e d z i a ł e k  o  g * o d z . 5 e j  p o  p o ­
ł u d n i u  — odbędzie się w sali posiedzeń Kasy 
Oszczędności z w y c z a j n e  Z g r o m a d z e n i e  
W y d z i a ł u  W i e l k i e g - o  M a s y  O s z c z ę ­
d n o ś c i  m .H r a k O H  a ,  na które Szanownych 
Członków tegoż Wydziału mam zaszczyt niniejszem 

j zaprosić. (2175)

Kraków, dnia 26 września 1891 r.
S z l a c h t o w s k i  m. p.

Prezydent miasta,
oraz Przewodniczący Wydziału Wielkiego 

Kasy Oszczędności m. Krakowa.

IHolla proszki Seidlickle.
Tylko prawdziwe.

jeżeli na etykiecie każdego puueł 
ka wydrukowany jest orzeł i firma 

a .  noM . i.
Trwały i pewny skutek tych pro­
żków w najuporczywszyćh c i e r ­
p ie n ia c h  l o f ą d k a  i  t r c e -  
» ś »  b r s a m n j e h ,  kurczach 
żo-'ądka, zafiegmiei iu , z g a d z e ,  
r h r o n ic x n e m  z a p a r c i a  s to l ­
c a ,  w cierpieniach wątroby, z a ­
s t o j a c h  k r w i  oraz hemoroidach 
i w najrozmaitszych c h o r o b a c h  

n a w n  rw we A  k o b i e c y c h ,  zapewnił od wielu
  “ “ i s s E t i  K . lat tym  proszkom obszerne wzięcie
W  Fałszywe wyroby będą sądownie ścigane. 

z a p ie c z ę to w a n e g o  o r y g i n a l n e g o  p u d e ł k a  [1 z ł r .  w . a .C e n a

jest rzeczywiście najlepszym środkiem 
na wszelkie owady,

gdyż — jak  żaden inny środek — z zadziwiającą siłą i szybkością wytępia 
„wszelkie11 robactwo aż do ostatniego śladu.

H a j le p s z e  z a s to s o w a n iu  p r z e z  r o z p y la n ie  
m a s z y n k ą  o s z c z ę d z a j ą c ą  Z a c h c r l in a .

Nie należy Zacherlinu brać za zw ykły proszek na owady, gdyż Zaćherlin 
je s t całkiem odrębną specyalnością, która nie istnieje nigdzie i  nigdy inaczej

ja k

w zapieczętowanych flaszkach z nazwą J. Zacherl.
K t o  w i ę c  ż ą d a  Xa< h c r l in u  1 o tr z y m a  z a to  j a k i  
p r o s z e k  w  t o t k a c h  p a p ie r o w y c h  lu b  w  p u d e ł ­
k a c h ,  j e s t  t e n  z  p e w n o ś c ią  z a  k a ż d y m  r a z e m

o s z u k a n y m .

iJako  wcieranie do skutecznego opatrywania gośćca, reumatyzmu, wszelkiego rodzaju bólów 
I członków i sparaliżowań, bólu głowy, uszów i zębów, jako kompresy we wszystkich skalecze- 
Iniach i ranach, zapaleniach i wrzodach. W e w n ę t r m n ie  z wodą zmieszana w nagłej słabości 
1 wymiotach, kolkach i rozwolnieniu. — Flaszka z doskonałym opisem 90 ont. ’

T ylko  pratedzitea , jeżeli każda flaszka zaopatrzoną jest 
te pod p is  i  zn a k  ochronny  IHolla.

I A L E J  TRANOWY M. KROHN Comp.
I te Bergen (w Norwegii).
I Najskuteczniejszy i najodpowiedniejszy środek w cierpieniach piersiowych i płac i prze- 
|oiw skrofułom, wysypkom skórnym, w chorobach gruczołów, tudzież dla popia- 
j wienia ogólnego odżywienie wątłych dzieci.
I Ze wszystkich w handlu znajdujących się gatunków, jedynie odpowiedni do leczniczego użytku. 

F laszka  z opisem  u ty c ia  kosztu je  t  z lr . te. a.

| Główny skład wysyłek a A- MOLLĄ, ę. k. dostawcy nadworn. Wiedeń Tnchlanben.
Uprasza się Szanowną Publiczność wyraźnie żądać preparatów M OLLA i  li tylko 

te przyjmować, które opatrzone są moją marką ochronną i  podpisem.

Czcionkami Drukarni „ Czasu. “

W KRAKOWIE tudzież we w szystkich m iastach  Galicyi i po 
wsiach s ą  sk łady  prawdziwego Zacherlinu  w szędzie  tam, gdzie s ą  

w ywieszone odnośne plakaty. (85411-13)

Papier z fabryki Braci Fijałkowskich w Bielsku.

| apt., — V U J . V V . . . —  --------- ap,„, — W u u n a n u iu u a n  ouiezai apu, — w JAttUSŁAWlU
|J .  Wisłocki apt., J- R_hm, apt , — w KOLBUSZOWY Fr. Bemben apt., — w KOŁOMYI Jan 
| Sidor- wicz apt., — we LWOWIE J. Beiser apt., 8 . Rucker apt., — w NOWYM SĄCZU W. FdioekK\,ot£.rŁri«Wl(V/. wdowa W T..1...V. u: tin w v  M T A u n it  n  T ~ 1 _  n n n n A J__oiuui " .     O. DciBbr apu, u. - r .., — .. .m  u .  r  uipeK
apt., Kosterkiewicz wdowa R. Jakubowski apt., w NOWYM TARGU C. La- r, — w PODGÓRZU 

| Józ Saakalski apt., -  w PRZEMYŚLU M. Schwarc apt.. — w RZESZOWIE A. Karpiński ant 
C. Schaitei i Sp., w SAMBORZE Maresch apt., — w SOKALU E. Wysoczański apt.. — 
w STANISŁAWÓWIE A. Strzemecki apt., — w TARNOBRZEGU Dr C Królikowski, — w TAR­
NOPOLU F. Jamrógiewicz apt,.. E. Franz, — w TARNOWIE W. Muld ner i Spółka, H. Wierzycki' 
Fr Leszczyński, T. Scharff, T. Pawłowski apt., — w ULANOWIE J. Wroński a p t (136> 38 53)

Rządca Drukarni Józef Jakociń& jdT


